
J. Szydlak i F. Kaim 
na Targach w Lipsku
14 bm. przybyli do Lipska z 

kilkudniową wizytą: członek 
Biura Politycznego KC PZPR. 
Jan Szydlak i wicepremier 
Franciszek Kaim. W pierw­
szym dniu pobytu goście pol­
scy zwiedzili Wiosenne Targi 
techniczne w Lipsku. (PAP)
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Edward Babi uch na spotkaniu postów Okręgu Wyborczego - Poznań

Ambicją Wielkopolan J.Kadari J Fock przybyli do Polski
eliminować przeciętność

Zgodnie z przyjętym harmonogramem prac Wojewódzkie 
go Zespołu Poselskiego odbyło się wczoraj zebranie posłów 
Okręgu Wyborczego — Poznań, W posiedzeniu uczestniczył 
członek Biura Politycznego, sekretarz KC PZPR poseł E d- 
wardBabiuch.

Zagajając dyskusję przewód 
niczący Wojewódzkiego Ze­
społu Poselskiego, I sekretarz 
KW PZPR, poseł Jerzy Zasa 
da przedstawił program spot 
kania, którego głównym celem 
było wysłuchanie przez posłów 
informacji o najważniejszych 
problemach gospodarczych Po

znania i województwa oraz 
węzłowych kierunkach pracy 
obu rad narodowych.

O perspektywach rozwoju 
gospodarczego Poznania, a 
zwłaszcza o dotychczasowej 
realizacji zamierzeń przypada 
jących na pierwsze 2,5 lat pla 
nu gospodarczego 1971—1975

Na zdjęciu: E. Babiuch i J. Zasada podczas pobytu w Odlewni 
Żeliwa HCP w Śremie.

Fot. — E. Kltzmann

Dobre tempo
na poznańskich budowach

Nietypowy jest ten rok. W samym środku kalendarzowej 
zimy, w styczniu i lutym, w wielkopolskim budownictwie
pracowało przeciętnie 67 700 
mniej, niż np. w listopadzie 
dowlanych osiągało szczyt.

osób, a więc tylko o 900 
ubr., kiedy to tempo prac

osób 
bu-

mówił przewodniczący Prezy­
dium Rady Narodowej Pozna 
nia, Stanisław Cozaś.

Wiele miejsca w tej informa 
cji zajęły szczególnie proble­
my dalszego usprawniania 
handlu i usług, rozbudowy ko­
munikacji, sprawy zdrowia, a 
także przygotowań do rekon­
strukcji Starego Miasta. Przy 
okazji omówione zostały rów­
nież inne istotne sprawy Po­
znania oraz najbliższe zamie­
rzenia ze strony Prezydium.

Przewodniczący Prezydium 
WRN, Tadeusz Grabski skon­
centrował się w swym wystą 
pieniu na ocenie sytuacji go­
spodarczej województwa, wy­
nikach osiągniętych w pierw­
szych dwóch miesiącach br.

Dokończeni? na itr 2

Spotkanie dziennikarzy 
rolnych w KC PZPR
W Komitecie Centralnym

partii odbyło się 14 bm. spot­
kanie dziennikarzy rolnych z u 
działem zastępcy członka Biu­
ra Politycznego, sekretarza KC 
PZPR — Kazimierza Barcików 
skiego.

W czasie spotkania, które­
mu. przewodniczył zastępca 
kierownika Wydziału Propa­
gandy, Prasy i Wydawnictw 
— Marian Kruczkowski, aktu­
alne zadania rolnictwa, prze­
mysłu spożywczego i skupu 
oraz przemysłu maszynowego 
• kółek rolniczych omówili: mi 
nister przemysłu spożywczego 
' skupu — Emil Kołodziej, wi-

14 bm. w godzinach rannych, 
na zaproszenie I sekretarza 
Komitetu Centralnego Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni­
czej. Edwarda Gierka oraz 
członka Biura Politycznego Ko 
mitetu Centralnego PZPR i 
prezesa Rady Ministrów Pol­
skiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej, Piotra Jaroszewicza przy 
byli do Polski na przyjaciel­
skie, robocze spotkanie: I se­
kretarz Komitetu Centralnego 
Węgierskiej Socjalistycznej Par 
tii Robotniczej, Janos Kadar 
oraz członek Biura Polityczne 
go Komitetu Centralnego Wę­
gierskiej Socjalistycznej Partii 
Robotniczej i przewodniczący 
Rewolucyjnego Rządu Robotni 

czo-Chłopskiego Węgierskiej Re 
publiki Ludowej, Jenoe Fock.

Gości węgierskich na lotni­
sku witali członkowie Biura Po 
litycznego i Sekretariatu KC 
oraz rządu, z I sekretarzem 
KC PZPR Edwardem Gier- 
kiem i prezesem Rady Mini­
strów Piótrem Jaroszewiczem.

Obecny był ambasador WRL 
w Polsce Jozsef Nemeti.

Tego samego dnia w siedzi­
bie KC toczyły się rozmowy oo 
między Edwardem Gierkiem i 
Piotrem Jaroszewiczem oraz Ja 
nosem Kadarem i Jenoe Foc- 
kiem. (PAP)

Komunikat o rozmowach

•'eminister rolnictwa Mie-

Na zdjęciu: podczas powitania na lotnisku — na pierwszym pla­
nie od lewej — Janos Kadar, tłumacz i Edward Gierek. W głębi 

w środku — Jenoe Fock i Piotr Jaroszewicz.
CAF — Rosiak — telefoto

Posiedzenie Prezydium CRZZ

Jak pomóc
kobiecie pracującej?

Minęły obchody Dnia Kobiet i solenizantki powróciły do 
dnia powszedniego, wypełnionego pracą zawodową i krząta­
niną wokół rodziny i domu. Nadszedł więc czas rzeczowej 
rozmowy o tym, co należy zrobić, by łączenie tych obowiąz­
ków nie odbywało się kosztem zdrowia kobiet, ani ich aspi­
racji zawodowych i społecznych. Dyskusja taka toczyła się 
14 bm. na posiedzeniu Prezydium CRZZ.

Wyniki także są nietypowe. 
W styczniu i lutym budowla­
ni wykonali o 31,7 procent wię 
cej robót niż przed ' rokiem. 
Wydajność pracy wzrosła o 
19.7 procent. Ponadplanowa 
produkcja budowlana ma war 
tość 105 6 min zł. Większość tej 
nadwyżki wypracowały załogi 
przedsiębiorstw koordynowa­
nych branżowo przez Poznań­
skie Zjednoczenie Budow­
nictwa.

Większość istniejących w 
Wielkopolsce przedsiębiorstw 
budowlano-montażowych po­
myślnie zaczęła trzeci, decydu 
jący rok planu 5-letniego. Wy 
korzystując każdy pogodny 
dzień przyspieszają one tempo 
robót na Ratajach i Winogra­
dach. przy budowie Elekro- 
ciepłowni. przy modernizacji 
Poznańskiej Fabryki Łożysk 
Tocznych na nowych ciagach 
komunikacyjnych i licznych in 
nych obiektach. W lutym bu­
dowlani oddali do* użvtku wie! 
ką ..fabrykę mięsa” w Szamo­
cinie koło Chodzieży.

Jednak niektórym zdarzyły 
się i potknięcia Nie wykonały 
planów stycznia i lutego zało­
gi Kolejowych Zakładów Za­
bezpieczenia Ruchu i Łacznoś-

ci oraz Przedsiębiorstwa Bu-
downictwa Rolniczego w Ostro 
wie Potknęła się w lutym za­
łoga cenionego Przedsiębior­
stwa Robót Instalacyjnych w 
Poznaniu oraz załoga Woje­
wódzkiego Przedsiębiorstwa 
Obsługi Technicznej Handlu 
Tylko dzięki wypracowaniu 
nadwyżek w styczniu, saldo 
łącznego bilansu za 2 miesiące 
br kształtuje się w tych przed 
siębiorstwach dodatnio

Dla ambitnych załóg tych 
przedsiębiorstw owe niepowo­
dzenia sa wstrząsem nie lada. 
Docierają do nas sygnały 
świadczące o wyraźnej popra­
wie wyników w pierwszej de­
kadzie marca. Jeśli zatem tak 
pójdzie dalej, to w skali całego 
kwartału znikną niedobory, a 
powstaną nadwyżki, (uch)

czysław Solecki, wiceminister 
przemysłu maszynowego — 
Aleksander Kopeć oraz pre- 
?es Centralnego Związku Kó­
łek Rolniczych — Aleksander 
Schmidt.

Kazimierz Barcikowski w 
swoim wystąpieniu wskazał 
m. in. na potrzebę wzbogace­
nia publicystyki rolnej przede 
wszystkim poprzez prezento­
wanie dobrych wzorów gospo­
darowania. Chodzi o to, aby 
-ćwnocześnie z postępem iloś- 
-iowym w rolnictwie osiągnąć 
'•ównież coraz większe efekty 
iakościowe, a więc jak najwyż 
?ze rezultaty produkcyjne.

PAP

delegacji KPZR i WłPK
W Europie istnieją realne 

możliwości radykalnego zwro­
tu w kierunku odprężenia i po 
koju, bezpieczeństwa i współ­
pracy — stwierdza się m. in. w 
opublikowanym w Moskwie 
komunikacie o rozmowach mię 
dzy delegacjami KPZR i Wło­
skiej Partii Komunistycznej. 
Europejska konferencja może 
i powinna być zwołana w 
pierwszej połowie bieżącego ro 
ku.

Obie delegacje są przekona 
ne, że wytrwała walka o utwo 
rżenie w Europie systemu zbio 
rowego bezpieczeństwa leży 
we wspólnym interesie wszy­
stkich narodów Europy i wszy 
stkich sił demokratycznych.

Rozmowy toczyły się w Mo­
skwie w dniach 12—13 marca. 
Na czele delegacji stali: sekre-
tarz generalny 
nid Breżniew i 
ralny WłPK, 
guer. (PAP?

KC KPZR Leo 
sekretarz gene- 
Enrico Berlin-

Zainteresowanie związków 
zawodowych tą problematyką 
jest zrozumiałe, gdy zważy­
my, że kobiety stanowią dziś 
41 proc, załóg, a około 80 proc, 
kobiet pracujących — to mę­
żatki, z których większość wy 
chowuje dzieci. W licznych 
poczynaniach ostatniego okre­
su na rzecz kobiety pracują­
cej i rodziny, znaczny jest u- 
dział związkowy. W jakich kie 
runkach, w opinii kierownic­
twa CRZZ, należy pracować 
dalej?

Oto niektóre z licznych wnio 
sków zgłoszonych w toku ob­
rad

Niezbędne jest dalsze poszu­
kiwanie możliwości zatrudnie­
nia kobiet, które muszą praco 
wać ze względu na sytuację 
rodzinną i warunki material­
ne. W związku z tym Prezy­
dium CRZZ uważa za potrze­
bną nowelizację przepisów 
normujących uprawnienia i 
obowiązki osób zatrudnionvch 
w niepełnym wymiarze godzin 
i w pracy nakładczej.

Dalsza aktywizacja zawodo­
wa kobiet wymaga doskonale­
nia ich kwalifikacji, dostoso­
wania kierunków kształcenia

Dokończenie na str 2

40-lecie Instytutu Radowego

Honorowy protektorat 
H. Jabłońskiego

Przewodniczący Rady Państwa
prof. Jabłoński
przyjął 14 bm. delegację komitetu 
organizacyjnego obchodów 40-lecia 
powstania Instytutu Radowego im. 
Marii Skłodowskiej-Curie w War­
szawie, z dyrektorem Instytutu 
Onkologii prof. dr. T a d e u-

Przewodniczący Rady Państwa 
objął honorowy protektorat nad ju 
biieuszem tej zasłużonej w walce z 
rakiem placówki. (PAP)

Prowokacje wojsk Sajgonu
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Bandera na mis „Balao1
14 bm. w Stoczni im. Komuny 

Paryskiej w Gdyni odbyło sie pod­
niesienie bandery na masowcu 
m/s „Balao” o nośności 27 tys ton,

Zachmurzenie umiarkowane, na 
Południu । półnoenym-wschodzie 
przejściowo większe z możliwoś­
cią niewielkich opadów śniegu 
Temperatura maks od plus 2 st. 
na nołudniu i na wschodzie do 
® st. na zad-ndzie Wiatrv słabe ' 
umiarkowane, przeważnie z kie­
runków północnych.

Rekord przewozowy 
kolejarzy śląskich

W ciągu minionej doby — 13 
bm. kolejarze katowickiej DOKP 
wytransportowali ze Śląska i Za­
głębia do innych regionów kraju 
prawie 630 tys. ton ładunków: 
węgla, koksu, wyrobów hutni­
czych i innych, ustalając rekordo 
wy rezultat przewozów, o blisko 
9 tys. ton wyższy od poprzednie­
go (z 6 bm.). W ciągu tej samej 
doby na sieci katowickiej DOKP 
załadowano do wagonów również 
niespotykaną ilość węgla — prze 
szło 464 tys. ton.

Warto podkreślić, iż w ramach 
hasła „Przewieziemy każda ilość 
dodatkowej produkcji”, realizowa 
nego przez kolejarzy śląskich, od 
początku br. przetransportowali 
oni już około jednego miliona ton 
towarów wiecej, niż przewidywa* 
plan. (PAPJ

dziesiątym statku z serii B-523 
armatora norweskiego. Jest to 
piąty statek przekazany w 
nrzez Stocznie Gdyńska.

A. Kosygin w Iranie
Z Moskwy do Teheranu udał

dla 
już 
br.

sie
przewodniczący Rady Ministrów 
ZSRR A. Kosygin. Na zaproszenie 
rządu Iranu złoży on krótka, przy­
jacielską wizytę w tym kraju oraz 
weźmie udział w oficjalnym otwar­
ciu Isfahańsktego Kombinatu Me­
talurgicznego.

W. Stoph udał się do Hanoi
W środę przebywała w Moskwie, 

udajaca się do Hanoi. delegacja
partyjno-rządowa NRD z człon-
kiem Biura Politycznego KC SED. 
premierem NRD, W. Stophem.

G. Shultz opuścił Moskwę
Doradca prezydenta USA d/s eko­

nomicznych i minister skarbu USA. 
G. Shultz opuścił Moskwę. Przeby­
wał on w stolicy ZSRR z 4-dniowa 
wizyta oficjalna. Przeprowadził 
rozmowy z zastępcami przewodni­
czącego Radv Ministrów ZSRR 
N. Raibakowem i W Nowikowem. 
Został także przvjętv przez sekre­
tarza generalnego KC KPZR L. 
Breżniewa. Dokonano wymiany po

glądów na temat obecnego stanu 
i perspektyw rozwoju stosunków 
handlowych i współpracy gospo­
darczej miedzy ZSRR i USA.

W środę G. Shultz przybył do 
Bonn. Przeprowadzi on rozmowy 
z kanclerzem NRF, W. Brandtem i 
ministrami gospodarki i finansów.

30 maja - wybory w Ulsterze
W Belfaście podano w środę, że 

30 maja br. przeprowadzone zosta

fAP RADIO INF.Wt TEl EFONEM 
RADpjNE Wr^l/j/jNE^PAP
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ną w Ulsterze pierwsze od roku 
1967 wybory samorządowe.

Od 14 bm. w Republice Irlandii 
sprawuje władze nowa koalicja 
rządową grupującą partie „Fine 
Gael” i partie pracy. Na czele rzą­
du stoi premier L. Cosgraye.

Porozumienie ZSRR Gujana
W Moskwie opublikowano komn- 

nikat stwierdzający, że w wvnikti 
przeprowadzonych w Georgetown 
rozmów rządy Związku Radziec­
kiego i Republiki Gp.jany postano­
wiły wkrótce otworzvć swoie am­
basady w stolicach obu krajów.

Związkowcy NRD w NRF
Z dwudniowa oficjalna wizyta 

przybyła w środę do Duesseldorfu 
delegacja Zarzadu Głównego Cen­
trali Związkowej NRD — FDGB z 
jej przewodniczącym H. Warnke. 
Jest to nierwszy ofic.ialnv pobvt 
delegacji związkowej NRD w NRF

Samoloty USA dla Izraela
Stany Zjednoczone zwiększają 

dostawy broni dla Izraela. Rząd 
amerykański dostarczv Izraelowi 
kolejnych 48 samolotów odrzuto­
wych i udzieli mu wydatnej po- 
mocv w rozbudowie własnego prze 
mysłux zbrojeniowego, w tym lot­
nictwa bojowego.

Trudny wybór prezydenta
Turcja stoi w obliczu poważne­

go kryzysu politycznego, w czwar­
tym kolejnym głosowaniu Parla­
ment nie zdołał wvbrać nowego 
prezydenta kraju. gdvż żaden z 
kandydatów nie osiągnął wyjnaga- 
nej większości.

DRW uwalnia kolejnych 
108 jeńców USA

Wojska sajgońskie nadal sa­
botują porozumienie w spra­
wie zaprzestania ognia. Minio­
nej doby znów doszło do wielu 
starć zbrojnych sprowokowa­
nych przez oddziały sajgońskie. 
Starcia te pociągają za sobą 
ofiary wśród ludności cywilnej. 
Swoje kontyngenty z Wietna­
mu Południowego wycofały 
już Australia, Nowa Zelandia, 
Filipiny, Syjam. Tajwan i 
Korea Płd. Z cudzoziemskich 
wojsk pozostają w Wietnamie 
Południowym tylko oddziały 
amerykańskie. Mają być one 
wycofane zgodnie z porozumie 
niem paryskim do 28 marca.

W środę ambasador USA w 
Wietnamie Południowym E. 
Bunkcr przeprowadził rozmo-

kio

Konferencja IFALPA
środę rozpoczęła się w To- 
doroczna konferencja Mię­

wę z szefem administracji 
gońskiej Thieu. Dotyczyła 
powojennej pomocy USA 
Sajgonu.

saj- 
ona 
dla

dzynarodowej Federacji Stowarzy­
szeń Pilotów lotnictwa Cywilnego 
(IFALPA). Bierze w niej udział 
400 nilotów z 46 krajów, m. in 
7SRR. USA, Kanady. Francji. Kon­
ferencja. która trwać bedzie 8 dni. 
'mówi problemy piractwa powietrz­
nego oraz bezpieczeństwa na po­
kładach samolotów.

AFP poinformowała z Ha-
noi, że władze DRW uwolniły 
w środę dalszych 108 jeńców 
amerykańskich. Opuścili oni 
oodhanojskie lotnisko Gia Lam 
na pokładzie trzech amerykań 
?kich samolotów transporto­
wych. (PAP)



Rada Bezpieczeństwa 
zbiera się w Panamie

Rada Bezpieczeństwa ONZ zbierze się w czwartek 15 bm. w 
Panamie, na piątej w swej historii i drugiej w ciągu 15 mie­
sięcy sesji wyjazdowej. Na wniosek rządu Panamy, Rada roz 
patrzy problemy, związane z umacnianiem pokoju, bezpie­
czeństwa i współpracy międzynarodowej w Ameryce Łaciń­
skiej.

W sesji, obok sekretarza ge­
neralnego ONZ Kurta Wal- 
dheima, zapowiedzieli udział 
ministrowie spraw zagranicz­
nych 10 krajów Ameryki Ła­
cińskiej, m. in. Ekwadoru, Ja 
majki. Kolumbii, Kuby, Peru i 
Wenezueli. Przewodniczącym 

Rady jest w tym miesiącu stały 
delegat Panamy w ONZ, amb. 
Aąuilino Boyd.

Wśród tematów jakie omówi 
Rada Bezpieczeństwa czołowe 
miejsce zajmuje żądanie, aby 
rząd USA przyznał Panamie 
suwerenne prawa w zakresie 
administrowania strefą Kanału 
Panamskiego. Wiąże się to z 
postulatem rządu Panamy w 
sprawie nowego traktatu o 
użytkowaniu kanału. Jako in­
ny ważny problem, agencje wy 
mieniają istnienie obcych, tj. 
północnoamerykańskich baz 
wojskowych, zarówno w Pana 
mie, jak i na Kubie.

Poza tym Rada przypuszczał 
nie przedyskutuje: prawo naro 
du Puerto Rico do niepodle­
głości, żądanie uznania 200- 
milowego pasa wód terytorial­
nych szeregu krajów Ameryki

Wiceminister Zdrowia 
Egiptu w Poznaniu

Od dwóch dni przebywa w 
Poznaniu sześcioosobowa de­
legacja Ministerstwa Zdrowia 
Egiptu, której przewodniczy 
wicemin. dr Abdul Mahmoud 
Monem.

W środę goście udali się do 
Ostrowa, gdzie zwiedzili szpi­
tal powiatowy i zapoznali się 
z organizacją terenowej służby 
zdrowia, ze szczególnym u- 
względnieniem działalności w 
zakresie niesienia doraźnej po 
mocy chorym.

Po powrocie do Poznania de­
legację przyjął rektor AM 
prof. dr habil. Roman Góral, 
który wręczył gościom medale 
pamiątkowe poznańskiej AM. 
Wczorajszy dzień spędzili oni 
na zwiedzaniu poznańskich 
medycznych placówek nauko­
wych. Osiągnięcia Instytutu 
Pediatrii przedstawił jego dy­
rektor — prof. dr habil. Olech 
Szczepski, po czym dyr. Insty­
tutu Ortopedii i Rehabilitacji 
prof. dr habil. Alfons Senger 
zapoznał gości z działalnością 
tej placówki. Delegacja zwie­
dziła również Stację Pogotowia 
Ratunkowego oraz Ośrodek 
Reanimacji przy ul. Długiej. 
Interesowano się bardzo żywo 
szczególnie problemami inten­
sywnej terapii.

Towarzyszący gościom egip­
skim z ramienia Departamen­
tu Współpracy z Zagranicą Mi 
nisterstwa Zdrowia — Jerzy 
Zawistowski poinformował 
nas, że na dzisiejsze przedpo­
łudnie przewidziano zwiedza­
nie Poznania, a następnie O- 
środka Walki z Gruźlicą. W 
godzinach popołudniowych de 
legacja uda się do Warszawy.

(z)
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Łacińskiej oraz problem dzia­
łalności na tym kontynencie 
obcych, głównie północnoame­
rykańskich koncernów. Po­
nadto rządy krajów Ameryki 
Łacińskiej zamierzają wyko­
rzystać sesję Rady Bezpie­
czeństwa w celu uznania przez 
wszystkie wielkie mocarstwa 
traktatu z Tlatelolco, ustana­
wiającego w tej części świata 
strefę bezatomową. (PAP)

Eliminować
Dokończenie ze str. 1

na tle zadań całorocznych. 
Informacja dotyczyła analizy 
zjawisk w podstawowych dzie 
dżinach życia gospodarczego 
jak rolnictwo, produkcja prze 
mysłowa, budownictwo miesz 
kanioWe, handel wiejski i usłu 
gi. W dalszym ciągu istnieje 
szereg newralgicznych proble­
mów w kompleksowym zaspo 
kajaniu rosnących potrzeb spo 
łeczno-gospodarczych nasze­
go regionu.

Oceniając działalność rad na 
rodowych T. Grabski stwier­
dził. że zwłaszcza kierowniczy 

trzon administracji państwowej 
zdaje sobie sprawę z koniecz­
ności ciągłego doskonalenia 
aparatu prezydiów, zwalczania 
biurokratycznych przerostów, 
zapewnienia pełnej rzeczo­
wości zarówno w podejmowa­
niu decyzji jak i w załatwianiu 
spraw obywateli.

W dyskusji zabrali głos po­
słowie: Stanisław Furgał, Cze­
sław Kończal, Józef Drzewiec­
ki i Edward Sieradzki. W wy­
stąpieniach tych dominowały 
zwłaszcza takie sprawy jak pro 
bierny budownictwa mieszka­
niowego, rozszerzenia usług rze 
miosła oraz problem reagowa­
nia na skargi i zażalenia oby­
wateli, jak i realizacji uzasad 
nionych wniosków czy postula 
tów. Posłowie skierowali pod 
adresem obu prezydiów rad na 
rodowych szereg pytań, na któ 
re odpowiedzieli kierownicy za 
interesowanych wydziałów.

W czasie zebrania zabrał 
głos poseł Edward Babiuch, 
który mówiąc o pożyteczności 
takich spotkań poselskich, pod 
kreślił ich wartość, tym więk­
szą im bardziej są one owocne 
w rzeczywiste efekty. Z uzna­
niem należy podkreślić znacz­
ny dorobek Wielkopolski. Ko­
rzystne zmiany gospodarcze są 
widocznym rezultatem dobrej 
pracy zarówno obywateli jak i 
władz partyjnych i państwo­
wych.

Edward Babiuch poinformo­
wał zebranych również o głów 
nych kierunkach bieżącej pra­
cy kierownictwa partii. Wpro­
wadzona została przez Biuro

Przedpłaty na samochód
„Polski Fiat 126p“

Jak informuje Powszechna Kasa 
Oszczędności zgodnie z wcześniej 
ogłoszonymi zasadami oraz w 
związku z tym, że liczba przedpłat 
na samochód osobowy Polski 
Fiat 126p zbliża się do liczby samo 
chodów przeznaczonych do sprze­
daży w latach 1974-1977, 15 marca 
1973 r. będzie ostatnim dniem 
przyjmowania przedpłat na 1977 r.

Wszystkie osoby, które do 15 mar 
ca 1973 r. zgłoszą nabycie samocho 
du w 1977 r. i wniosą wkład od ra 
zu w całości lub w drodze syste­
matycznych wpłat miesięcznych 
uzupełnią wkład do końca 1976 r. 
— otrzymają samochody najpóź­
niej w 1977 r. Wśród osób, które 
wniosły przedpłaty na 1977 rok, 
dodatkowo zostaną rozlosowane sa 
mochody osobowe Polski Fiat 
126p z produkcji roku 1974 w licz­
bie 2.000 sztuk, z produkcji 1975 ro 
ku — 9.000 sztuk 1 z 1976 roku — 
14.000 sztuk.

W losowaniach, które odbędą się 
w IV kwartale lat 1973, 1974 i 
1975, wezmą udział książeczki z 
wkładami wniesionymi w całości, 
jak również z zadeklarowanymi 
wpłatami miesięcznymi, pod wa­
runkiem, że do 30 września, roku, w 
którym odbędzie się losowanie, 
wkład zostanie uzupełniony do wv 
sokości wymaganej dla nabycia sa 
mochodu.

Z dniem 16 marca 1973 r. wstrzy 
muje się na 10 dni przyjmowanie 
przedpłat na lata 1978-1980. aby do 
konać niezbędnych obliczeń.

Inauguracja trasy atlantyckiej • Nowe połączenia krajowe

Interesujące plany „LOT-u“
Już za miesiąc — 16 kwietnia br. odbędzie się inauguracyj 

ny lot samolotu PLL „Lot” na trasie Warszawa — Nowy 
Jork. Tym samym nasz powietrzny przewoźnik — po serii 
próbnych lotów czarterowych — rozpocznie regularne prze­
loty pasażerskie na linii atlantyckiej. Problemy związane z 
jej uruchomieniem stanowiły główny temat konferencji pra­
sowej, która odbyła się 14 bm. w dyrekcji „LOT”.

Loty polskich samolotów od­
rzutowych IŁ-62 „Kopernik” 
„Kościuszko” i „Chopin” odby­
wać się będą na trasie atlantyc 
kiej dwa razy w tygodniu, za­
pewniając pasażerom najdo­
godniejsze i najszybsze połą­
czenie między Stanami Zjedno 
czonymi a krajami Europy 
wschodniej. Lot trwać będzie 
około 10 godzin — z jednym

przeciętność
Polityczne zasada sukcesywnej 
oceny wyników gospodarczych 

i sytuacji społeczno-politycznej 
każdego miesiąca. Ocenom tym 
towarzyszy wnikliwa analiza 
kierunków rozwojowych kraju 
oraz podstawowych tendencji 
na tle osiągnięć w realizacji za 
dań w przemyśle i rolnictwie. 
Tempo pracy naszych załóg, 
które rozwinęło się dzięki stwo 
rzonemu klimatowi polityczne­
mu daje pożądane efekty. Kraj 
nasz rozwija się znacznie szyb 
ciej, aniżeli przed dwoma laty. 
Stanowi to powód do sa­
tysfakcji. równocześnie jednak 
zobowiązuje do szczególnego 
wysiłku zabezpieczenia tego, co 
stało się już cechą naszej pro­
dukcji, mianowicie rytmicz­
ność pracy we wszystkich mie 
siącach roku. Korzystne jest 
również to, że mimo pewnego 
wzrostu absencji chorobowej w 
całym kraju zaznacza się suk­
cesywny wzrost wydajności 
pracy oraz dyscypliny.

Do osiągnięć należy również 
uzyskanie szeregu wskaźników 
bardzo korzystnych w gospo­
darce kraju, m. in. zaawanso­
wanie inwestycji budownictwa, 
co jednak należy traktować z 
dużą rozwagą, gdyż jak wiado 
mo zima 1972-73 była łagodna. 
Założenia na bieżący rok np. 
w budownictwie mieszkanio­
wym są bardzo odpowiedzial­
ne. Tak więc problemy związa 
ne z realizacją inwestycji wy­
magają ciągłej uwagi i szcze­
gólnej aktywności.

Nawiązujsp do zagadnień 
związanych z całokształtem 
działalności polityczno-gospo­
darczej w zakresie realizacji 
Uchwał VI Zjazdu partii, Ed­
ward Babiuch podkreślił, że 
istnieje wielka szansa przed­
terminowego przekroczenia sze 
regu podstawowych wskaźni­
ków założonych na całą pię­
ciolatkę.

E. Babiuch mówił o koniecz­
ności stwarzania warunków dla 
rozwijania aktywności społecz 
nej przez samorządność oby­
wateli i integrowania wszyst­
kich sił patriotycznych wokół 
realizacji programów wybor­
czych.

Na zakończenie spotkania 
zabrał głos Jerzy Zasada. Mó­
wiąc o dobrych doświadcze­
niach pracy gospodarczej i po 
litycznej w Wielkopolsce akcen 
tował on, że obecne wysiłki 
zarówno partii jak i bratnich 
stronnictw politycznych ZSL i 
SD oraz całego aktywu sku­
pionego we Froncie Jedności 
Narodu skoncentrowane są na 
eliminowaniu z naszego życia 
orzeciętności, a zabezpiecza­
niu warunków uzyskiwania jak 
najwyższych wyników w co­
dziennej oracy. Jest to sprawa 
ambicji Wielkopolan pragną­
cych zarówno nieustannie po­
większać swój wkład w roz­
wój całego kraju, jak i najle­
piej służyć interesom społe­
czeństwa naszego regionu.

¥
Tego samego dnia członek 

Biura Politycznego, sekretarz 
KC Edward Babiuch, w towa 
rzystwie I sekretarza KW 
PŻPR Jerzego Zasady i prze­
wodniczącego Prezydium WRN 
Tadeusza Grabskiego udał się 
do Śremu, gdzie zwiedził Odle­
wnie Żeliwa HCP. Gospodarze 
powiatu i fabryki oprowadzili 
przybyłych po halach produk- 
cvjnvch. informując m in. o 
stanie przygotowania do roz­
ruchu nowej hali odlewów lek 
kich, co nastąpi już w kwiet­
niu.

W powiecie śremskim F Pa- 
biuch zwiedził również Kom­
binat PGR Manieczki, (hel.) 

międzylądowaniem w Amster­
damie. Akwizycja, prowadzona 
przez działające już placówki 
„LOT” w Nowym Jorku, Chica 
go, Waszyngtonie i Montrealu, 
zapewniła dotychczas rezerwa 
cję blisko 7 tys. miejsc w pol­
skich samolotach transkon- 
tynentalnych na najbliższy 
okres. W warunkach ostrej kon 
kurencji między przewoźnika­
mi atlantyckimi — „LOT” za­
powiada zdobywanie pasaże­
rów m. in. wysokim standar­
dem obsługi, wyborem serwo­
wanych na pokładzie specja­
łów polskiej kuchni, regional­
nymi strojami stewardess.

PLL „LOT” uruchamia też z 
początkiem kwietnia nową li­
nię Warszawa — Damaszek 
przez Istambuł. W przyszłości 
przewiduje się dalsze rozszerzę 
nie sieci połączeń „LOT-u” — 
zwłaszcza europejskich.

Nie zapomniano też o pasa­
żerach krajowych, ostatecznie 
wycofano już z eksploatacji 
tłokowe samoloty IŁ-14 — za­
stąpione turbośmigłowymi ma­
szynami IŁ-18. W sezonie let­
nim „LOT” uruchomi nowe po 
łączenie na trasach między Poz 
naniem i Krakowem oraz Kato 
wicami i Koszalinem. Zwięk-

Według scenariusza?
Wybory we Francji, których 

najbardziej znamiennym rezul 
tatem jest wzrost znaczenia ko 
munistów i socjalistów, sta­
wiają pod znakiem zapytania 
przyszłość obecnej koalicji rzą 
dowej. Skłaniają też polityków 
burżuazy jnych do szukania no 
wej taktyki, która w przyszło­
ści mogłaby zapobiec zwycięs­
twu wyborczemu zjednoczonej, 
opozycyjnej lewicy. Chodzi 
przy tym zarówno o wybory 
parlamentarne, których nastpp 
ny termin przypadnie w roku 
1978, jak i znacznie bliższe w 
czasie wybory prezydenckie, 
mające się odbyć w roku 1976, 
Chcąc nie chcąc, partie burżu- 
azyjne będą musiały uwzględ­
nić w swych programach, pod 
stawowy wniosek wynikający 
z. tegorocznych wyborów. A 
brzmi on: nigdy dotychczas w 
społeczeństwie francuskim nie 
wystąpiły tak silne dążenia do 
przemian, których uosobie­
niem stał się program przed­
stawiony przez zjednoczoną 
lewicę.

Czy i w jakim kierunku pój­
dą ewentualne zmiany, to za­
leżeć będzie od składu nowego 
rządu. Oczekuje się bowiem, 
iż zgodnie z tradycją, obecny 
premier Pierre Messmer ustą­
pi wraz z członkami gabinetu. 
Wśród kandydatów na jego na 
stępców wymienia się Oliviera 
Guicharda i Giscarda d’Estain- 
ga. Ten ostatni (dotychczaso­
wy minister finansów) nie jest 
co prawda gaullistą, lecz repu 
blikaninem niezależnym, nie 
ma to jednak obecnie decydu 
jącego znaczenia. Zmiany bo­
wiem w składzie nowej więk­
szości parlamentarnej, muszą 
znaleźć swe odbicie w składzie 
nowego gabinetu. Innymi sło­
wy, jak trafnie zauważa „Ti­
mes”, ani w składzie nowego 
rządu, ani w jego polityce we­
wnętrznej, „nic już nie będzie 
takie samo jak poprzednio”.

Za nominacją Giscarda d’Es- 
tainga przemawiają nadto in­
ne względy. Otóż polityk ten 
uchodzi obecnie za głównego 
rywala Pompidbu w nieodle­
głych wyborach prezydenckich. 
Jeśli wziąć pod uwagę wiek 
obu potencjalnych adwersarzy 
Giscard — 47, Pompidou — 61 
oraz ich popularność (Giscarda 
dystansuje pod tym względem 
obecnie jedynie były premier 
Jacques Chaban Delmas) wyda 
je się całkiem prawdopodobne, 
że obecny prezydent nie /żdzler 
ży konkurencji.

Mianując Giscarda d’Estainga, 
Pompidou może osiągnąć wię­
cej. O ile wyznaczywszy pre­
miera, sam złoży rezygnację i 
odwoła się do ogólnonarodo­
wego referendum. Plebiscyt 
taki może przesądzić sprawę na 
jego korzyść i zapewnić mu na 
stępna siedmioletnią kadencję, 
bez ubiegania się o urząd w 
wvborach prezydenckich. Oczy­
wiście, jeżeli warunki takiego 
scenariusza, zaakceptuje fran­
cuskie społeczeństwo, (jw) 

szona zostanie częstotliwość po 
łączeń lotniczych z Poznaniem 
w okresie Międzynarodowych 
Targów Poznańskich. Niestety 
— ze względu na prace remon 
towe na lotnisku szczecińskim 
sezon letni przyniesie ograni­
czenie przewozów pasażer­
skich na tej linii.

„LOT” zapowiada też dalszą 
poprawę standardu obsługi pa 
sażerów: m. in. w międzynaro­
dowym porcie lotniczym na 
warszawskim Okęciu działać 
zacznie w najbliższych dniach 
informacja telewizyjna: czyni 
się starania o uruchomienie tu 
drugiego ciągu kontroli doku­
mentów. Z szeregiem postula­
tów, dotyczących poprawy fun 
kcjonalności, estetyki i higie­
ny portów krajowych wystąpił 
„LOT” pod adresem Zarządu 
Ruchu Lotniczego i Lotnisk 
Komunikacyjnych.

W ciągu br. polski przewoź­
nik powietrzny zamierza obsłu 
żyć około półtora miliona pasa 
żerów (w ub. r. 1380 tys.), 
zwiększyć przewozy frachtowe 
i liczbę lotów czarterowych.

PAP

Nasilenie tempa prac 
w Helsinkach

Uczestnicy wielostronnych roz­
mów przygotowawczych do euro­
pejskiej konferencji bezpieczeń­
stwa i współpracy wyraźnie nasila 
ją tempo prac. W środę obradowa 
ła grupa robocza omawiająca róż­
ne aspekty bezpieczeństwa euro­
pejskiego, które stanowić będą 
pierwszy punkt porządku dzienne­
go konferencji. Po przedyskuto­
waniu w poprzednich dniach za­
sad współżycia państw w Europie 
oraz metod realizacji tych zasad, 
tematem obrad środowych były 
— jak się przypuszcza — posunię­
cia na rzecz utrwalenia stabilizacji 
i zaufania. (PAP)

Jak pomóc kobiecie pracującej?
Dokończenie ze str. 1 

dziewcząt do potrzeb gospo­
darki. Trzeba rozwijać szkole­
nie wewnątrzzakładowe kobiet. 
Jest to szczególnie ważne dla 
poprawy sytuacji materialnej 
jedynych żywicielek rodzin, 
które stanowią dziś około 10 
proc, ogółu zatrudnionych ko­
biet. Znaczną ulgą dla tych ko 
biet i ich rodzin byłoby prze­
jęcie przez państwo obowiąz­
ków alimentacyjnych.

Awansowanie kobiet na od­
powiedzialne, kierownicze sta­
nowiska w zakładach, nadal 
postępuje zbyt wolno w stosun 
ku do wzrostu ich kwalifika­
cji i faktycznej roli w życiu 
społeczno-politycznym kraju. 
Organizacje i instancje związ­
kowe powinny być rzecznika­
mi przyspieszania tego proce­
su.

Potrzeby kobiet powinny 
znaleźć należne im miejsce w 
zakładowych planach poprawy 
warunków pracy, które mają 
być obecnie aktualizowane w 
myśl wytycznych listu Sekre­
tariatu KC PZPR, Prezydium 
Rządu i Prezydium CRZZ. W 
szczególności należy zwrócić 
uwagę na poprawę opieki nad 
zdrowiem kobiet w przychod­
niach przemysłowych.

Opieka nad dzieckiem — to 
również przedmiot żywego za­
interesowania związków za­
wodowych. Nadal będą one 
wspierać wysiłek państwa na 
rzecz zwiększenia możliwości

Stan wyjątkowy

Katastrofalne śnieżyce 
w Rumunii

W celu zlikwidowania skutków 
olbrzymich opadów śniegu i za­
mieci, jakie wystąpiły ostatnio w 
Rumunii, Rada Państwa SRR ogło­
siła dekret o wprowadzeniu sta­
nu wyjątkowego w Bukareszcie i 
w 11 powiatach dotkniętych klęska 
żywiołowa.

Powołano centralny sztab, który 
otrzymał zadanie mobilizowania 
wojska, przedsiębiorstw transpor- 
towvch i całej ludności do usu­
wania skutków zamieci i śnieżycv 
w tych nowiatach.

Rada Państwa SRR postanowiła. 
bv wojsko, ministerstwa i przed­
siębiorstwa wvkorzystały wszyst­
kie bedace w ich dyspozycji środ­
ki do oczyszczania dróg. abv za- 
newnić zaonatrz«»nie ludności oraz 
normalne funkcjonowanie wszvst- 
klch zakładów i Instytucji. (PAP)

KRONIKA
□ NIA

Spotkanie kierownictw
NK ZSL i CK SD

14 bm. w Warszawie, odbyło się 
spotkanie członków kierownictwa 
NK ZSL i CK SD. W czasie spot 
kania z udziałem Stanisława 
Gucwy i Andrzeja Be­
nesza omówiono problemy i 
prace aktualnie podejmowane 
przez oba stronnictwa w związku 
z realizacją uchwały X Kongresu 
SD oraz w związku z przygoto­
waniami do VI Kongresu ZSL.

PAP

Przed X Światowym
Festiwalem Młodzieży

Sprawom udziału młodych Po­
laków w Światowym Festiwalu 
Młodzieży i Studentów, jak też 
przygotowaniom do tej imprezy 
poświęcone było 14 bm. posiedze­
nie Polskiego Komitetu X Świa­
towego Festiwalu. W toku obrad, 
które prowadził przewodniczący 
OKWOM, Bogdan W a I i g ó r- 
s k i poszczególne zespoły Komi­
tetu przedstawiły programy przy­
gotowań i udziału delegacji mło­
dzieży polskiej w tym najwięk­
szym forum postępowej młodzie­
ży całego świata. Omówiono 
wkład naszych organizacji mło­
dzieżowych w realizacje progra­
mu politycznego. kulturalnego, 
turystycznego i sportowego X Fe 
stiwalu. Przedyskutowano też for 
my uczestnictwa młodzieży pol­
skiej w międzynarodowych ak­
cjach solidarnościowych, w tym 
na rzecz wypracowania środków 
na światowy fundusz solidarności.

PAP

Delegacja związkowców 
Norwegii przebywała w Polsce

W dniach od 12 do 14 bm. prze 
bywała w Warszawie delegacja 
studyjna Norweskiej Federacji 
Związków Zawodowych (LO). Ce­
lem wizyty związkowców norwes­
kich było poznanie systemu 
ochrony zdrowia w naszym kra­
ju, a w szczególności organizacji 
przemysłowej służby zdrowia.

PAP

wypoczynku wakacyjnego dzie­
ci i młodzieży oraz łagodzenia 
dysproporcji terenowych w 
tym względzie.

Przedmiotem wspólnych za­
biegów instancji związkowych 
i rad narodowych powinny być 
sprawy rozwoju sieci placó­
wek handlowych i usługowych 
oraz dalsza poprawa zaopatrzę 
nia rynku, zwłaszcza w ośrod 
kach przemysłowych.

W kolejnym punkcie porząd 
ku obrad Prezydium CRZZ o- 
mówiło i przyjęło wytyczne w 
sprawie polityki kadrowej i 
pracy z kadrami związko­
wymi.

Prezydium wysłuchało in­
formacji o przebiegu zbiórki 
na Narodowy Fundusz Ochro­
ny Zdrowia. (PAP)

□ □NOSZĄ
• W Borku pow. Kalisz furgo­

netka „Nysa” potrąciła rowerzy­
stę. który nie sygnalizując skrętu 
w lewo, zmienił nagle kierunek 
jazdy. Na skutek odniesionych o- 
brażeń Jan K. zmarł w szpitalu.

• Tragicznie zakończyła się rów 
nież jazda motocyklem dla 30-let- 
niego Władysława P. W Luboszu, 
pow. Międzychód, uderzył on w 
słup telefoniczny, ponosząc śmierć 
na miejscu.

• Iskra z komina była przyczy­
ną dwóch pożarów w powiecie kol 
skim. W Bogusławicach spłonęło 
częściowo gospodarstwo indywi­
dualne (obora i garaż), natomiast 
w Góraju — również częściowo — 
budynek mieszkalny.
• W Niemieckiej Wsi w pow. ka 

liskim z nie ustalonych dotąd przy 
czyn spalił się budynek mieszkal­
ny. (res)

Jeszcze tylko dzisiaj...
...można wpłacać należność 

za prenumeratę „GŁOSU 
WIELKOPOLSKIEGO" na II 
kwartał br. Opłaty przyjmu­
ją listonosze, bądź obwodo­
we urzędy pocztowe.

Przypominamy, że w związ 
ku ze zwiększeniem od 1 
kwietnia br. objętości „GŁO­
SU" do 10 stron w soboty i 
niedziele — cena prenumera­
ty wynosi na kwartał 52 zł. (—)



Kto potentatem w branży skórzanej? Przed Wojewódzką Konferencją PZPR

A klient cierpliwie czeka... Studenckie ambicje
Z walizką na 

bal, zamiast z 
torebką, pójdą 
w przyszłym 

karnawało­
wym sezonie 
nasze panie. Do 
takiego wnios-

HANDLOWY 
Z MAK 
□AK05CI

MJ ku można było 
, dojść po obej- 

x co Pokazano na
ostatniej glełdzie artykułów 
wiłnr" ’̂ Handel przedsta- 

producentom ar- 
galanteryjnych listę 

potrzeb z propozycją podjęcia 
ich produkcji, a na tej liście 

m.. 18.000 torebek wizyto­
wych i wyjściowych. Ale prze 
inysł nie zaoferował ich wcale 
J ^aSie giełdy. (Spo.ro nato_ 
miast zaprezentował nesese­
rów — prawie wszystkie w

~ na któ­rych brak handel wcale nie na 
r»ka) Tak więc wyst^ 

m 2 nIesPrzeda-
ną produkcją niektórych arty- 
SWh n^°miast Przedstawi­
ciele handlu częściowo z pusty 
mi rękami. J

Podobnie było z torbami go­
spodarskimi, niewiele lepiej z 
obuwiem. Na porządku dzien- 
Pyr9 było tłumaczenie produ­
centów „trudnościami obiektyw 
nymi« z których najważniej­
sza, to brak okuć do galanterii, 
czasem tez pomawiano han­
dlowców, że ich zamówienia 
nie odpowiadają potrzebom ryn 
kowym. J

A więc nadal znane, trady­
cyjne już, odbijanie piłeczki_  
symbolu złego zaopatrzenia. 
-Producenci występują z pre­
tensjami, że handel nie kupu­
je wszystkiego co oni na gieł­
dzie pokazują, handlowcy z 
kolei twierdzą, że to, co prze­
mysł pokazuje nie „chwyci” na 
rynku. W wypadkach takich 
nieporozumień zwykło się mó 
wić, że na rynku panuje pro­
ducent. Wydaje się jednak, że 
w branży skórzanej nie panuje 
nikt.

_ Co zatem zrobić, żeby sy­
tuacja uległa zmianie? Zapyta­
liśmy o to kierownictwo Woje­
wódzkiego Przedsiębiorstwa 
Handlu Obuwiem w Poznaniu.

Przedsiębiorstwo z nowym 
rokiem znalazło się w innej sy 
tuacii organizacyjne!, połączo­
no bowiem je z MHD-Obu- 
wiem. Nastąpiła więc fuzja hur 
tu z detalem. Jakie z tego ko­
rzyści bedzie miał klient poz­
nańskich sklepów?

Zbyt krótki okres upłynął od 
wprowadzenia zmiany, ażeby 
można wyciągać wnioski, nie 
mniej w styczniu i lutvm zano 
towano snory wzrost obrotów, 
tak w branży obuwniczej lak i 
galantervinei. A to świadczy, 
że w sklepach — mimo wspom 
nianvch wyżej kłopotów na 
giełdzie — jest większy wybór 
towarów.

Według oceny handlowców, 
przemysł skórzany jest już w 
stance 7asnoke;ń nag^e potrze- 
bv ilościowe. Niestety, często 
okazuje sie. że iego pro^^Ha 
n'e znaidui0 Uznania u kl;«n- 
tów. Również jakość produko-

Rozsypał się worek z pol­
skimi zespołami. W 
pierwszym kwartale 

bieżącego roku do Stanów 
Zjednoczonych przybyło „Ma­
zowsze”, dalej kontynuując 
tournee, odbył turę ^.Podwie­
czorek przy mikrofonie”, odby 
wa objazd salek teatralno-pa 
rafialnych „Z Tobą na zawsze” 
Irena Santor, kręci się po Sta 
nach Zjednoczonych Toma­
szewski ze swoim zespołem, 
hasa „Tercet Egzotyczny”, śpię 
wa tenor Operetki Warszaw­
skiej Tarasewicz — występo­
wał już w Carnegie Hall; la­
da dzień przybywa Ofierski z 
„Cie chorobą”, a jeśli komuś 
brak poważniejszych pozycji, 
to był również polski dyry­
gent Kazimierz Kord, dosko­
nale debiutujący w Metropoli­
tan Opera House, gdzie nie an­
gażuje się nikogo, kto już gdzieś 
kogoś innego nie zachwycił. 
Na najbliższe tygodnie zapo­
wiedziany jest ponadto zespół 
cygański ..Roma”. A gdyby te 
go wszystkiego komuś bvło 
mało, to sa jeszcze polskie fil­
my. Jest ..Marysia i Napoleon” 
Wyświetlane w eolskim kinie 
na Brooklynie i w tvmże ki­
nie film „Lalka”. Można by 
zaklaskać w dłonie i powie- 

wanego obuwia i galanterii po 
zostawia sporo do życzenia. I 
tutaj właśnie należy xupatry- 
wać stymulującej roli' nowo­
czesnego handlu. On to właś­
nie (poprzez zamówienia i kon 
takty) winien wpływać na 
giełdach, na dopasowanie 
tego, co robi przemysł z tym 
co chce kupić klient. Bę­
dzie tak się działo wówczas, 
kiedy handel będzie miał do­
bre rozeznania potrzeb oraz co 
niemniej ważne, siłę do egze­
kwowania swoich zamówień.

Kierując się takimi właśnie 
przesłankami, połączono część 
detalicznego handlu obuwiem 
z hurtem. Do WPHOb przyłą­
czono w Poznaniu sklepy obu w 
mcze MHD. W niedługim cza- 
s1 * * * V® nastąpić połączenie 
MHD-owskiej sieci sklepów 
artykułami skórzanymi w wo­
jewództwie. Z wyliczeń wyni­
ka, że zintegrowane przedsię­
biorstwo zarządzać będzie jed­
ną czwartą sieci detalicznego 
handlu skórzanego w woje­
wództwie i około 70 procent 
w Poznaniu.

i niezrzeszonych. powinna py­
tać o zdanie w wielu sprawach: 
nauczania, kultury, wychowa­
nia itp.

Wszyscy też studenci powin­
ni mieć wpływ na takie spra­
wy, jak na przykład program 
studiów czy modernizacja 
form przekazywania wiedzy. 
Konsekwentnie opowiadać się 
będziemy za seminariami i 
konsultacjami, czyli za bardziej 
samodzielną pracą studenta. 
Przy tym jednocześnie powin­
ny wzrosnąć wymagania w 
stosunku do studentów. Tak­
że oni sami powinni podjąć 
próbę rzetelnej, pozbawionej 
fałszywego wstydu, oceny sa­
mych siebie, swych wyników 
w nauce i swych postaw. Przy 
kład powinni dać członkowie 
organizacji. Zawsze musimy 
stawiać sobie to pytanie: czego 
dokonaliśmy my sami dla po­
prawy sytuacji? Na ile po­
prawiliśmy samych siebie?

Notował:
MARCIN BAJEROWICZ

nika, nagrywania rozmów oraz 
odtwarzania nagrań z taśmy 
zarówno przez głośnik własny, 
jak i przez wzmacniacz i gło­
śniki dodatkowe (np. w du­
żych pomieszczeniach).

Polecić go można wszystkim, 
którzy uczą się języków ob­
cych. Łatwość obsługi, niewiel 
kie wymiary i ciężar (długość 
24.5 cm, szerokość 14 cm, wy­
sokość 6,8 cm, 1,78 kg), zasila­
nie bateryjne (5 baterii 1.5 V) 
lub bezpośrednio z sieci (220 
V) powodują, że magnetofon 
ten towarzyszyć może i na 
lektoratach i w nauce domo­
wej.

Warto dodać, że uruchomie­
nie i zatrzymywanie magneto­
fonu nie wymaga ustawiczne­
go naciskania klawiszy. Tak 
iak w najnowszych magneto­
fonach japońskich czy zach^d- 
nioniemieckich zastosowano w 
MK-122, tzw. stepowanie do­
datkowe (przy mikrofonie).

Jeden zestaw baterii pozwa­
la na korzystanie z magneto­
fonu przez tydzień, no kilka 
godzin dziennie. Trwałość ba­
terii zależy od wykorzystywa­
nia mocy głośnika (czym gło­
dniej, tym krótszy czas użyt- 
towanial ppaz od te^o. jak czę 
sto przewijamy taśmę.

A oto kilka podstawowych, 
charakteryzujących MK-122 
parametrów: prędkość przesu­
wu taśmy 4,75 cm/s; pasmo 
przenoszenia 80-10 000 Hz: czas 
odtwarzania przy kasecie C- 
90 półtorej godziny: moc wvj- 
ściowa głośnika 0,5 W: zasila­
nie z sieci bezpośrednie; pobór 
prądu 120 mA. (PAI)
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Nowe organizacyjne rozwią­
zanie ma umożliwić uniknię­
cie nieporozumień wśród han­
dlowców (między hurtem a de 
talem) i przez to wpłynąć na 
lepsze poznanie potrzeb klien­
ta. Dotychczas bowiem często 
zdarzało się, że kierownicy 
sklepów winili hurtownie za 
złe zaopatrzenie, te zaś wma­
wiały kierownikom małą ope­
ratywność i kiepskie rozezna­
nie potrzeb. Teraz nato­
miast przynajmniej wiemy do 
kogo kierować pretensje...

Zintegrowany handel ma 
więc większą siłę wobec prze­
mysłu. Dobrze poprowadzone 
rozpoznanie rynku w takim 
przedsiębiorstwie (a na to kła­
dzie się duży nacisk w planach 
pracy) pozwoli stać się przed­
stawicielom handlu miarodaj­
nym reprezentantem potrzeb 
klienta. Przemysł będzie zmu­
szony tę reprezentatywność 
uznawać.

Właściwa współpraca han­
dlu z przemysłem, to jedna stro 
na dążenia handlowców do za 
służenia tej branży na Handlo­
wy Znak Jakości. Druga, to 
usprawnienie samej obsługi 
klienta.

Nie wystarczy mieć w maga 
zynach szeroki wybór produk­
tów, trzeba je w odpowiednich 
warunkach sprzedać. Służyć te­
mu ma przede wszystkim mo­
dernizacja sieci sklepowej. 
Poznań jest jednym z najbied­
niejszych miast wojewódzkich, 
pod względem liczby i wielkoś 
ci sklepów obuwniczych. Jest 
ich w naszym mieście 45, z 
czego 26 ma poniżej 100 m kw. 
powierzchni, 10 poniżej 50 m. 
kw., przy normach potrzebnych 
do prowadzenia nowoczesnego 
handlu w tej branży sięgają­
cych powyżej 200 m. kw. W do 
datku 36 sklepów nie ma żad­
nych możliwości powiększenia 
powierzchni. Są dzielnice, gdzie 
niemal zupełnie brak sklepów 
tej branży. Winogrady, Winia- 
ry i Sołacz obsługuje np. tylko 

„Pagarł“ bez komplementów

KULTURA CZY CHAŁTURA?
Korespondencja z Nowego Jorku

dzieć — ach, jak dobrze we­
szliśmy na rynek amerykań­
ski! Jak dobrze popisał się 
nasz drogi PAGART, gdyby 
nie małe „ale”...

Na rynku prawdziwie ame­
rykańskim wystąpiło tylko 
dwóch artystów — dyrygent 
Kord i śpiewak Tarasewicz. 
Pozostałe zespoły kręcą się 
właściwie na polskim podwó- 
reczku, które choć jest duże, 
bo obejmuje 6 milionów po­
tencjalnych klientów — Ame­
rykanów polskiego pochodze­
nia, to nie ma właściwie nic 
wspólnego z rynkiem amery 
kańskim i z amerykańską pu­
blicznością. Jedynie „Mazow­
sze” trochę się otarło o ten ry 
nek amerykański, ale i w tym 
wypadku impresario nie zdo­
był się na reklamę taką, któ­
ra by gwarantowała publicz­
ność amerykańską. Nie potru- 

jeden sklep z obuwiem (33 m. 
kw.), Wildę i Dębiec — jeden 
sklep galanterii skórzanej (20 
m kw.). W całym Poznaniu, 
jest tylko jeden sklep specja­
listyczny z obuwiem damskim.

W innych województwach w 
handlu obuwiem, popularny 
jest tzw. system malborski. Po 
lega on na zastosowaniu w pa 
wilonach mających przynaj­
mniej 200 m. kw. powierzchni 
systemu regałów, na których 
prezentowane jest wszystko, 
co w poszczególnych rozmia­
rach, znajduje się w sprzeda­

ży. Niestety, w obecnych warun 
kach lokalowych, zastosowa­
nie tego systemu w sklepach 
poznańskich nie jest możliwe. 
Pozostaje zatem rozszerzenie 
specjalizacji, które będzie wpro 
wadzane stopniowo, w miarę 
remontu i modernizacji istnie­
jących sklepów. W tym roku 
modernizacji poddanych zosta­
nie 15 sklepów. Niestety, w wie 
lu wypadkach prace ograniczą 
się do zabiegów kosmetycznych, 
nie wszystkie bowiem sklepy 
mają warunki do powiększenia 
powierzchni.

Zdaniem kierownictwa 
WPHOb, na radykalną poprą 
wę obsługi w tej branży złoży 
się kilka zabiegów: wprowa­
dzenie specjalizacji w istnieją­
cych sklepach, łączenie — w 
ramach kapitalnych remontów 
— przyległych do siebie lokali 
sklepowych oraz budowa no­
wych pawilonów, szczególnie 
w powstających osiedlach. 
Sprzyjać tym posunięciom bę­
dzie nowy system organizacji i 
ekonomiczny, pozwalający 
dobrze pracującym przedsię­
biorstwom uzyskać większe niż 
dotychczas kwoty inwestycyj­
ne.

Zanim to nastąpi, konieczna 
jest zasada działania przyjmo 
wana w kampanii „GŁOSU

Dokończenie na str. 4
JAN KORZENIEWSKI 

Węgierska huta

Szekesfehervar na Węgrzech — miasto liczące 70 tysięcy mie­
szkańców, jest ośrodkiem przemysłu metalurgicznego, maszy­

nowego i lekkiego.
Na zdjęciu; walcarka do taśm w hucie metali lekkich.

CAF — MTI 

f

dził się sprowadzić „Mazow­
sza” do stolicy, do Waszyng­
tonu. Bębniły polskie stacje 
radiowe o „Mazowszu”, bębni 
ły o tym pisma polonijne i dla 
tego większość publiczności po 
chodziła ze środowisk polskich 
co wpłynęło od razu na osła­
bienie tempa sprzedaży bile­
tów na pozostałe zespoły. 
Klientela polska w Stanach 
Zjednoczonych jest taka, że 
jak raz na kwartał wyda się 
20 czy 30 dolarów na kultu­
rę dla całej rodziny, to woła 
się dosyć! „Mazowsze” miało 
i ma wielkie powodzenie, ale 
ucierpiał na tym „Podwieczo­
rek”, zaś z kolei z powodu 
„Podwieczorku” wędrujący nie 
mai tą samą trasą spektakl „Z 
Tobą na zawsze” dostaje finan 
sowo w skórę. Coś tu zawiodło 
w planowaniu. Poza tvm nikt 
nie myśli o rynku amerykań­

Wielu najlepszych przedsta­
wicieli studenckich śro­
dowisk ma ambicje nie 

tylko dyskutować o sytuacji wła 
snej, swojej uczelni czy o syste­
mie nauczania, lecz także chce 
dzięki konkretnym działaniom 
przyczyniać się do moderniza­
cji dydaktyki, wydajniejszego 
przyswajania wiedzy, . zwiększe­
nia samorządności studenckiej 
itp.

Jednym z takich ambitnych 
studentów jest Zenon Rubczak 
z V roku historii UAM, członek 
egzekutywy Komitetu Uczelnia­
nego PZPR, przewodniczący Za 
rządu Uczelnianego ZMS. Jest 
delegatem młodzieży Uniwersy­
tetu na Wojewódzką Konferen­
cję PZPR. Zwróciliśmy się do 
niego z pytaniem, co zamierzają 
robić studenci, aby wnieść swój 
wkład w podniesienie efektyw­
ności nauczania.

— Trudno nie wspomnieć na 
początek — stwierdził nasz roz 
mówca — o bliskiej już inte­
gracji ruchu młodzieżowego 
na uczelniach. Powstanie jedna 
studencka organizacja w miej 
sce dotychczasowych trzech. 
Możemy coś konkretnego zdzia 
łać jako środowisko głównie 
dzięki naszej organizacji. Żale 
ży nam więc na tym, aby była 
ona jak najsilniejsza. Zw tego 
właśnie względu połączenie 
naszych organizacji jest w pew 
nym sensie interesem każdego 
studenta. Już w tej chwili spo 
ro wspólnie pracujemy nad 
przygotowaniem programu 
działania tej przyszłej organi­
zacji na UAM. Chodzi o to, aby 
w tym programie zespolić naj 
leosze tradycje ZSP, ZMW i 
ZMS i aby był on odbiciem 
naszych wspólnych ambicji i 
pragnień.

Jedną z niezmiernie istot­
nych spraw stanie się więc wy 
tworzenie metod preferowania 
najlepszych studentów i sta­
wiania ich za wzór w środo­
wisku. Często decydujący 
wpływ na poczynania studen- 

skim, który można by sobie 
zdobyć choćby grając dla mło­
dzieży w salach młodzieżo­
wych w uniwersytetach. Te sa 
le i studenckie organizacje są 
niesłychanie chłonne, wzięłyby 
każdy dobry muzyczny zespół 
polski. Znam impresaria, który 
gotów byłby wziąć każdy taki 
zespół i wysłać go w objazd, 
po co najmniej 30 ośrodkach 
uniwersyteckich. Ale impresa­
rio ma ‘trudności z przekona­
niem Warszawy, że to warto 
zrobić. Istnieje zasadniczy błąd 
w podchodzeniu do polskiej ak 
cji kulturalnej na terenie Sta­
nów Zjednoczonych.

PAGART słusznie myśli ka­
tegoriami finansowymi. Akto­
rzy przyjeżdżający do Stanów 
myślą kategoriami wyłącznie 
finansowymi. Takimi samymi 
kategoriami myśli większość 
impresariów działających dla 

ta, rozwój jego zainteresowań 
i osobowości, ma najbliższe o- 
toczenie, wzory osobowe, które 
student w środowisku znajdu­
je i naśladuje. Zbyt często są 
to wzory negatywne Imponuje 
na przykład zdawanie egzami­
nów bez przygotowania, łatwiz 
na, cwaniactwo. Chodzi o to, 
by imponowały wiedza, pra­
cowitość, zdolności, zaintereso­
wania. Może to mieć kolosal­
ny wpływ na aktywność stu­
dentów w nauce, wyzwalając 
w nich ambicje, chęć dorówna 
nia, potrzebę samodzielnej pra 
cy itp. Takich celów nie umie­
liśmy do tej pory należycie o- 
siągnąć.

Nieszczególnie prezentuje 
się także nasze oddziaływa­
nie ideowo-polityczne. Potrzeb 
ne będzie odmienne od stereo 
typowego dotychczas, podejś­
cie do studenta. Nie chce on 
„łopatologii” i pouczania na ze 
braniach, bez liczenia się z je 
go zainteresowaniami. Proble­
my ideowo-polityczne na o- 
gół bardzo interesują studen­
tów, pragną oni jednak na ten 
temat wiedzy pogłębionej, 
wiązanej z praktyką życia. 
Pragną też dyskusji, możliwo­
ści wyrażenia własnego zda­
nia, alternatywnego stawiania 
problemów.

W dotychczasowym działaniu 
organizacji młodzieżowych 
pewne kierunki pracy sztucz­
nie od siebie oddzielono, dla 
przykładu dzałalność ideowo- 
polityczną od kulturalnej, czy 
naukowej. Chodzi o to, aby ce 
le ideowo-wychowawcze osią­
gać przez każdy rodzaj działa 
nia, a nie o to, by wychowanie 
i ideologię „mieć z głowy” 
dzięki schematycznym zebra­
niom i szkoleniom. A są to 
sprawy chyba równie ważne, 
jak przygotowanie do wyko­
nywania określonego zawodu, 
ponieważ kształtują postawę 
społeczną studenta. Ta zaś 
decyduje o tym, jak wykorzy 
sta on w przyszłości, w doj­
rzałym życiu, swe umiejętno­
ści, z jakim pożytkiem dla 
społeczeństwa.

Tak więc i pracy ideowo-wy 
chowawczej obcięlibyśmy na­
dać bardziej praktyczny cha­
rakter, rozważając na przy­
kład sprawy związane z przy­
szłą funkcją społeczną studen­
ta. Chcemy zatem, by stu­
denci stawiali sobie sami naj­
żywiej obchodzące ich pytania 
z zakresu ideologii i polityki. 
Trzeba wyjść naprzeciw ich

Nowy magnetofon kasetowy

Mamy na rynku nową wer 
sję magnetofonu kaseto­
wego. Wyprodukowały 

go na licencji firmy Thom­
son Zakłady Radiowe im. Kas 
przaka, oznaczając symbolem 
MK-122.

Mniejszy o prawie połowę 
od dotychczasowego M-125, bar 
dziej zręczny w użytkowaniu, 
zapewnia dobry, czysty od­
biór. Znakomicie nadaje się 
do nagrywania audycji słow­
no-muzycznych z radioodbior-

PAGART-u. A kto myśli o po­
kazaniu poziomu naszej kul­
tury? Zespoły często wysyła 
się z niedopracowanymi spek 
taklami, gdzie rzekomo wiel­
kie w Polsce nazwiska mają 
pozwolić zapomnieć o reżyse­
rii, o kostiumach, o koncepcji 
spektaklu. Większość zespołów 
to zwykłe składanki, jakie w 
swoim czasie przed dwudziestu 
naru laty krążyły po kultu­
ralnej pustyni ówczesnych 
ziem odzyskanych. Ta sama 
mentalność towarzyszy nadal 
wysyłaniu zespołów obecnie 
na tereny amerykańskie. I już 
nawet polska prasa emigracyj 
na protestuje przeciwko takie 
mu traktowaniu. Nie będę wy-' 
mieniał z imienia, ale widzia­
łem spektakl jednego z zespo­
łów, gdzie doskonała piosen­
karka występowała w żenują­
cej sukienczynie. gdzie spek­
takl nie miał wiele wspólnego 
z tym, co mogła zatwierdzić 
przed wyjazdem jakakolwiek 
komisja, dbająca o minimalny 
choćby poziom. I dlatego na­
leży pomyśleć trochę o kultu­
rze polskiej, bo przepiękne ko­
stiumy i inscenizacja „Mazow 
sza” nie odkupią wszystkich 
pozostałych błędów.

JAN ZAKRZEWSKI

Zenon Rubczak.
Fot. — K. Przychodzki

autentycznym zainteresowa­
niom.

Integracja ruchu młodzieżo­
wego na uczelniach stwarza 
duże szanse zwiększenia stu­
denckiej samorządności. Liczy 
my, że wzrośnie autorytet no­
wej organizacji, jeśli złączy ona 
trzy dotychczasowe. Będzie 
przecież jedynym reprezentan­
tem studenckich interesów. 
Powinna być organizacją, słu­
żącą sprawie całej studenckiej 
braci. Wszystkich, zrzeszonych



Powiadają, że organizm 
człowieka zmienia się 
co siedem lat. To pew- 

ile, że w życiu człowieka istnie 
ją etapy oddzielone granicami 
wieku: dzieciństwo, młodość, 
wiek dojrzały, przejściowy, po 
deszły... W każdym z tych o- 
kresów życia inny jest stan fi 
zyczny i psychiczny. Od współ 
czesnej medycyny spodziewa­
my się pomocy w przejściu 
przez poszczególne granice.

Uczeni zwracają specjalną 
uwagę na jedną z tych granic 
— na przejście od młodości 
do wieku dojrzałego. Jest to 
szczególnie ważny moment w 
życiu człowieka. Osiąga on 
wówczas swoje miejsce w 
świecie, stabilizację życiową i 
zawodową. Ale równocześnie 
następują wtedy w organizmie 
procesy, od których zależy 
zdrowie w drugiej połowie ży­
cia. O tym zaś, kiedy ów mo­
ment nadejdzie, decyduje sze­
reg czynników: klimat, warun 
ki życia, a równocześnie dzie­
dziczność, indywidualne cechy 
Organizmu, przebyte choroby.

W społeczeństwach cywilizo 
wanych, którym zdobycze me­
dycyny wydatnie przedłużyły 
życie, ten moment następuje 
zazwyczaj po czterdziestce — 
W tym okresie notowane są 
zmiany w przemianie materii, 
zmiany endokrynologiczne. 
Zwłaszcza w tym wieku lu­
dzie zaczynają tyć — i aby te 
go uniknąć, muszą stosować 
odpowiedni reżim żywienia, 
tuch, czynności fizyczne...

Wiele razy „nie"
' Radziecki uczony, profesor 

Piotrowskij, który przeka­
zał ciekawe spostrzeżenia (w 
czasopiśmie „Nauka i Żizń), 
co do reżimu żywienia, przypi

Nauka — a sprawy żywienia

ZYCIE PO CZTERDZIESTCE

KSIĄŻKA

Siła mądrych sojuszów
Polityka zagraniczna pań­

stwa, jak każda inna 
dziedzina życia, ma swo- 

$e prawdy, które pozostają nie­
zmienne mimo ciągłej ewolu­
cji współczesności. Podstawo­
wą prawdą jest to, iż ma ona 
służyć interesom narodu, a za­
razem zapewnić bezpieczeń­
stwo i rozwój państwa. Pod­
stawę bezpieczeństwa każdego 
państwa stanowi jego niety­
kalność terytorialna. A więc 
kryterium oceny prawidłowości 
polityki zagranicznej państwa, 
jest m. in. stan zabezpieczenia 
przez nią jego bytu suweren­
nego.

Historyczne doświadczenia 
Uczyniły nasz naród szczegól­
nie czułym na sprawy zabez­
pieczenia warunków rozwoju 
narodowego. Fiasko burżuazyj- 
nych koncepcji, opartych na 
fałszywych przesłankach, ujaw 
niło potrzebę całkowitego prze­
wartościowania w tej dziedzi­
nie. Tego przewartościowania 
dokonały siły polskiej lewicy, 
związane z PPR, wskazując na 
konieczność stworzenia nieza­
wodnych sojuszów, opartych 
nie tylko na wspólnych inte­
resach narodowych stron, ale i 
klasowych. Tym samym osiąg­
nięcia czegoś, co możliwe się 
stało dzięki socjalistycznym 
przeobrażeniom, które się do­
konały w Polsce i u jej sąsia­
dów.

Fakt ten został szczególnie 
podkreślony z okazji podpisa­
nia pierwszego układu polsko- 
radzieckiego. a zarazem pierw­
szego w ogóle układu o przy­
jaźni zawartego przez Polskę 
Ludową, który z politycznego 
punktu widzenia stanowi do 
dzisiaj najważniejszy element 
naszego systemu sojuszniczego. 
Znalazł swe odbicie w ukła­
dach z CSRS i NRD mających 
podstawowe znaczenie dla bez­
pieczeństwa naszego kraju. 
Zgoła truizmem byłoby przy­
pominanie istoty tych układów. 
Godzi sie wszakże pamiętać o 
tym co jest im wspólne: bez­
pieczeństwa każdego z tych 
państw nie da się oddzielić, bez 
pieczeństwo jednego z nich jest 
warunkiem bezpieczeństwa 
wszystkich.

Tego rodzaju wnioski nasu­
wała się nieodnarcie do lek­
turze książki Jerzego Tyra- 
nowskjego „Traktaty sojuszni­
cze Polski Ludowej”. Daje ona 
bowiem szczególna okazje do 
przemyśleń, a zarazem zrozu­
mienia newnvch nrawidłowości 
politycznego działania Zawar­
ta w książce analiza naukowa
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suje specjalne znaczenie tzw. 
trzem „NIE”, które trzeba sto 
sować po przekroczeniu czter­
dziestki. A więc: NIE spoży­
wać w ciągu dnia obfitych — 
ale rzadkich posiłków; NIE u- 
kładać się do snu tuż po po­
siłku; NIE zasiadać do kolacji 
tuż przed snem, czyli zbyt póź 
no wieczorem. Właśnie wów­
czas gdy jadamy dwa razy 
dziennie, a przerwy między 
posiłkami dochodzą do 8 go­
dzin, naruszamy system tra­
wienia, przemianę tłuszczową 
i... przybieramy na wadze. 
Tymczasem można tego unik­
nąć, jedząc co 4—5 godzin, w 
zmniejszonych ilościach. Sen 
po posiłku sprzyja wzrostowi 
wagi — bardziej zalecany jest 
spacer poobiedni. A kolację 
spożywajmy na 3 godziny 
przed snem.

Żywieniowcy twierdzą, że 
należy również ograniczać w 
jadłospisie krochmal. — Znaj­
duje się on np. w białym pie­
czywie, natomiast wbrew po­
zorom nie ma go tak wiele w 
ziemniakach — nie pozbawiaj­
my się więc ich w naszych po­
siłkach, zawierają bowiem sze 
reg pożytecznych składników. 
Można też nie ograniczać zbyt 
nio, pieczywa z mąki razowej, 
kaszy gryczanej czy jaglanej.

Tłuszcze znajdują się od 
dawna na cenzurowanym, z 
tym, że obecnie nie zaleca się 
już unikania masła na rzecz 
tłuszczów roślinnych. Tyle, że 

uzmysławia pojęcie wartości 
traktatów sojuszniczych, nie 
tylko z punktu widzenia jed­
ności interesów i wspólnych 
dążeń związanych z Polską 
państw socjalistycznych, ale i 
konkretnych zobowiązań wyni­
kających z nich, potwierdzo­
nych zasadami prawa między­
narodowego.

Skomplikowana struktura 
świata, funkcjonowanie w nim 
przeciwstawnych systemów 
społecznych, nie pozostaje bez 
wpływu na charakter zawiera­
nych sojuszów. System socja­
listyczny, który stworzył nie 
tylko nowe warunki ustrojowe, 
ale i nowy model stosunków 
międzynarodowych, prezentuje 
całkowicie nowy typ sojuszów. 
Są to sojusze przeciwstawiajar- 
ce różnym formom globalizmu 
imperialistycznego, zasadę po­
kojowego współistnienia, zaś w 
stosunkach wewnętrznych funk 
cjonujące na specyficznych, 
właściwych państwom socjali­
stycznej wspólnoty zasadach, 
braterskiej przyjaźni, ścisłej 
współpracy i pomocy wzajem­
nej.

Polska jest sygnatariuszem 
sześciu dwustronnych sojuszów, 
będąc zarazem członkiem wie­
lostronnego Układu Warszaw­
skiego. Każdy z tych sojuszów 
stwarza określone gwarancje. 
Z polskiego punktu widzenia, 
najważniejsze z nich dotyczą 
istniejących granic. Skutecz­
ność tych gwarancji znalazła 
potwierdzenie w traktatowym 
uznaniu nrzez NRF granicy na 
Odrze i Nysie. Gwarancje te 
sa jednak obustronne, sojusz z 
Polską jest jednym z zasadni­
czych elementów bezpieczeń­
stwa Związku Radzieckiego i 
innych państw socjalistycznvch. 
zresztą swemu zainteresowa­
niu sprawa silnej i niepod­
ległej Polski. ZSRR dawał wv- 
raz niejednokrotnie w praktvce 
politycznej minionego ćwierć­
wiecza.

Współcześnie sojusze są o- 
kreśloną forma dyplomacji. 
Oczywista jest więc ich zależ­
ność od sytuacji międzynaro­
dowej. Nasuwa się więc pyta­
nie, jak rysuje się przyszłość 
układów sojuszniczych. w 
świetle szans na stworzenie 
systemu b^znieczeństwa zbio­
rowego w Furooie?

Odpowiedź na to pytanie au­
tor książki przedstawia w 
dwóch aspektach; dotyczacvm 
układów dwustronnych PRL. 
oraz Układu Warszawskiego. 
Nie ogranicza się przy tym do 
europejskiego systemu bezn’e- 
czeństwa, rozważając także 
ewentualność powstania zbio­

po 40-ce wszelkie tłuszcze do­
puszczone są w ilości około 
25 g/dobę.

Im mniej cukru, dżemów, 
wyrobów cukierniczych — 
tym mniej kilogramów dźwi­
gamy na sobie. Cukier łatwo 
rozpuszcza się w płynach, a 
więc szybko jest przyswajany 
przez organizm. A jakże łatwo 
cukier przemienia się w 
tłuszcz! Na tle nadmiaru cu­
kru zwiększa się przemiana w 
tłuszcze i innych składników 
pożywienia. Najnowsze wyni­
ki badań naukowych wskazu­
ją, że to raczej cukier — a nie 
tłuszcze — podwyższa poziom 
cholesterolu.

Nie szkodzą natomiast cu­
kry znajdujące się w natural­
nej postaci w owocach i jago­
dach, szybko wydalane z 
krwiobiegu.

— Zdrowi ludzie mogą i po­
winni jeść wszystko — koń­
czy swój wywód prof. Piotrow 
skij. Powinni też starać się o 
urozmaicanie swego menu. Ale 
ważną dla życia dewizą jest: 
jeść często, lecz nie dużo!

Utyć łatwo - schudnąć trudniej
Znany polski uczony, prof. 

dr Aleksander Szczygieł, głosi 
tę tezę przy każdej okazji. 
Uczony (wypowiadając się na 
ten temat w „Problemach”) do 
wad w naszym żywieniu zali­
cza zarówno nadmiar, jak i nie 

rowego systemu bezpieczeń­
stwa pod egidą ONZ.

Układy dwustronne Polski 
nie przewidują ich wygaśnię­
cia z chwilą utworzenia po­
wszechnego systemu bezpie­
czeństwa. Są one bowiem zgod 
ne z jego ideą i założeniami. 
W razie utworzenia takiego 
systemu mogą więc obowiązy­
wać nadal, stanowiąc dodatko­
wą gwarancję bezpieczeństwa 
dla ich stron. Także Układ 
Warszawski nie stoi na prze­
szkodzie realizacji koncepcji 
bezpieczeństwa zbiorowego. 
Właśnie w ramach tego ukła­
du zresztą zrodziły się podsta­
wowe założenia owej koncep­
cji (by przypomnieć deklaracje: 
praską z 1956 r., moskiewską z 
1958 r., bukareszteńską z 1966 
r. i apel budapeszteński z 1969 
r.). Wszak zgodnie z intencją 
swoich członków, straci on moc 
z chwilą zawarcia układu o bez 
pieczeństwie, mającego charak­
ter ogólnoeuropejski.

Co jest w tej pracy J. Tyra- 
nowskiego najcenniejsze? Głów 
nie to, że otrzymaliśmy całoś­
ciowy obraz polskich stosun­
ków sojuszniczych, a więc 
pierwsze w swoim rodzaju mo­
nograficzne opracowanie pro­
blemu. pozwalające dostrzec w 
całej historycznej wyrazistości 
wagę i korzyści płynące z mą­
drych sojuszów. Jest to lektu­
ra pouczająca, osadzona w re­
aliach współczesności, traktu­
jąca o najżywotniejszych inte­
resach narodowych i uzmysła­
wiająca nadto bez emfazy lecz 
na drodze rzetelnego wywodu 
naukowego, prawidłowość o- 
branej drogi. Niewątpliwie też 
jest godna polecenia wszyst­
kim czytelnikom książki spo- 
łe^no-nolitycznej.

Książką ta jest rezultatem 
żmudnych badań, w których 
poza źródłami i monografiami, 
wykorzystana została dokumen 
tacja polityczna i dyplomatycz­
na polskiej służby zagranicz­
nej. Jest to cenną jej zaletą. 
Podobnie jak i to, że operuje 
koherentną konstrukcją i kla­
rownym językiem. Poza Walo­
rami poznawczymi i konstruk­

cyjnymi, książką ta przedstawia 
także wartość w innym nieco 
aspekcie. Napisana została bo­
wiem przez poznańskiego na­
ukowca — pracownika Zakła­
du Prawa Międzynarodowego 
UAM. Powiększa zatem niema­
ły wcale wkład poznańskiego 
środowiska naukowego w do­
robek polskiej myśli politycz­
nej.

JERZY WALASEK

Jerzy Tyranowski, ..Traktaty so­
jusznicze Polski Ludowej”. ..Książ­
ką 1 Wiedza”, Warszawa 1972, cena 
20 zł. 

dobory — i jedno, i drugie po­
woduje zmiany chorobowe, 
obniża wydolność fizyczną. Już 
dłuższe przerwy między posiłka 
mi obniżają naszą sprawność 
ale ileż szkody przynosimy 
własnemu organizmowi, gło­
dząc się np. w celu odchudze­
nia się Niedobory składników 
pokarmowych wywołują sze­
reg znanych chorób. W latach 
powojennych lekarze mieli do 
czynienia z krzywicą, szkorbu­
tem, anemią. Było tp zło trud­
ne do uniknięcia w wyniszczo­
nym kraju. Ale i dziś niewła­
ściwa stosunek składników 
odżywczych w pożywieniu po­
woduje stany patologiczne. W 
krajach zamożnych owe stany 
patologiczne stają się poważ­
nym problemem.

Rytm żywienia również pozo 
stawia wiele do życzenia. 
Uderzmy się w piersi: rano — 
skąpe śniadanie spożyte w poś 
niechu, lub nawet wyjście bez 
śniadania do pracy, później 
oszukiwanie głodu ciastkami z 
pracowmiczego bufetu, obfity 
obiad w godzinach popołudnie 
wych, późna kolacja przy tele 
wizorze. Wszystko to godzi w 
sprawność owej precyzyjnej 
maszyny — organizmu człowie 
ka.

Ludzie prowadzący siedzący 
tryb życia zwracają uwagę na 
potrawy atrakcyjne, przeważ­
nie przetwarzane, o wysokiej 
wartości kalorycznej. Tu czę­
sto skutkiem jest otyłość i miaż 
dżyca.

Robotnicy w zakładach prze 
myślowych zazwyczaj mają 
jako główne źródło zaopatrze­
nia kiosk w miejscu pracy i... 
własną kieszeń, w której przy­
noszą drugie śniadanie z domu. 
Ta grupa wymaga wyrównywa 
nia braków żywieniowych, 

czerpu nie zawsze może sprostać 
dom własny (Instytut Żyw­
ności i Żywienia propaguje po 
siłki regeneracyjne).

Wreszcie chłopi-robotnicy, 
przemierzający wiele kilome­
trów w drodze do pracy też od 
żywiają się niewłaściwie i na 
pewno wymagają odpowiednio 
zorganizowanego żywienia zbio 
rowego.

0 równy start do stołu
GUS podaje, że jakość wy­

żywienia u nas stopniowo się 
poprawia. Ciągle jednak np. 
żywienie ludności wiejskiej 
wykazuje większe braki niż w 
miastach. Często wady w żywię 
niu wynikają z nieprawidło­
wego zaopatrzenia, ale rów­
nież i z braku znajomości za­
sad właściwego żywienia.

Wadliwe żywienie sprzyja 
rozwojowi cukrzycy, nadciśnie 
nia, chorób dróg żółciowych, 
choroby wrzodowej, przede 
wszystkim miażdżycy. W wie­
lu krajach Europy umieral­
ność z powodu miażdżycy sta­
nowi ok. 50 proc, wszystkich 
zgonów. A równocześnie zwięk 
sza się odsetek ludzi otyłych, 
co wskazuje na ścisły związek 
tych plag...

Żywienie — to problem mię 
dzydyscyplinarny w nauce i 
międzyresortowy w gospodar­
ce — stwierdza prof. Szczygieł. 
Najczęściej jednak sprawy ży­
wienia rozwiązywane są w 
aspekcie gospodarczym i spo­
łecznym, a dopiero na dalszym 
planie — zdrowotnym. I w tym 
tkwi błąd, który może zacią­
żyć na naszym zdrowiu i na 
rozwoju przyszłych pokoleń.

JAN OKRZA

A klient 
cierpliwie czeka...

Dokończenie ze str. 3
WIELKOPOLSKIEGO” o Han 
dlow*y Znak Jakości: wykorzy­
stanie wszystkich możliwości 
poprawy — posiadanymi śród 
kami. Brak sklepów — więc 
specjalizacja, kiermasze, wy­
korzystanie hal targowych. Bra 
ki asortymentowe — więc po­
szukiwanie miejscowych źró­
deł zaopatrzenia, współpraca z 
producentami itd. itp. W dzia­
łaniu tym konieczna jest ope­
ratywność zaradność, pomysło 
•rość Tego można oczekiwać od 
nowego, prężniejszego, w zało­
żeniach. przedsiębiorstwa.

JAN KORZENIEWSKI

W towarzyskim pojedynku

Lech — Warta 1:0
Zespoły piłkarskie Lecha i Warty, rozegrały wczoraj na Sta 

dionie im. 22 Lipca towarzyskie spotkanie, które zakończyło sie 
zwycięstwem kolejarzy. Jedyną bramkę meczu zdobył w 34 mi­
nucie Jakóbczak.
Piękna, prawie wiosenna pogo­

da sprawiła, że na trybunach 
stadionu znalazło się kilka tysię­
cy zagorzałych sympatyków piłki 
nożnej, którzy z zainteresowaniem 
obserwowali grę obu drużyn. 
Szczególnie uważnie przyglądano 
się poczynaniom lechitów, którzy 
przecież w najbliższą niedzielę 
grają w Poznaniu z trudnym prze 
ciwnikiem jakim jest niewątpli­
wie drużyna ŁKS-u.

Lech, który wystąpił wczoraj w 
następującym składzie: Fischer 
(Zakrzewski) — Lesiewicz (Nowak), 
Bilewicz, Joczys, Stępczak (Płot­
ka), Napierała, Manicki, Jakób­
czak, Domino (Adamski), Milew­
ski, Szpakowski, grał szybko, cho 
ciąż nie zawsze skutecznie. Kole­
jarze wielokrotnie stwarzali groź

Kadra — Csepel 2:0
Na stadionie Marymontu w War­

szawie rozegrano w środę sparin­
gowe spotkanie piłkarskie między 
kadrą PZPN a węgierską pierwszo 
ligową drużyną Csepel Budapeszt. 
Zwyciężyli piłkarze polscy 2:0 (1:0). 
Bramki zdobyli: Lubański w 31 
min. oraz Gadocha w 69 min.

Mecz ten miał dać odpowiedź, w 
jakiej formie znajdują się polscy 
piłkarze przed eliminacyjnym spot 
kaniem do mistrzostw świata z 
Walią.

Po meczu trener K. Górski po­
wiedział: „Mecz pozwolił na zo­
rientowanie się w aktualnych bra 
kach zespołu reprezentacyjnego. 
Drużyna powinna poprawić szyb­
kość i zgranie poszczególnych for­
macji. W meczu tym szukałem po 
twierdzenia koncepcji gry na mecz 
z Walią. Cieszy mnie udany de­
biut Wieczorka na pozycji drugie­
go stopera. Szkielet reprezentacji 
na mecz z Walią będzie oparty na 
zawodnikach, którzy występowali 
w Warszawie. Z piłkarzy spoza po 
wołanej na środowy mecz piętna­
stki brani są pod uwagę jeszcze: 
Ostafiński, Szołtysik, Szarmach i 
Szymanowski, (ot)

Hokej na lodzie

3:1 dla Polski
Hokejowa reprezentacja Polski 

odniosła nikłe zwycięstwo nad 
Szwajcarią 3:1 (1:0, 2:0, 0:1).

W hali widowiskowo-sportowej 
w Katowicach, w kolejnym swoim 
sparingu, kadra trenera Jegoro- 
wa zagrała bardzo słabo. Polacy, 
mimo dużej przewagi optycznej, 
nie potrafili zmusić bramkatza 
Szwajcarów do częstszych kapituła 
cji. Nasz zespół grał bez tempa, 
mnożyły się niecelne podania, 
brak było jakiejkolwiek koncepcji.

Młodzieżowa kadra 
pokonała Jugosławię

W Janowie hokejowa kadra mło 
dzieżowa Polski pokonała Jugosła 
wię 6:2 (3:1, 1:0, 2:1).

Było to bardzo słabe spotkanie. 
Mimo zwycięstwa, postawa mxo- 
dych polskich hokeistów w żadnej 
z tercji nie mogła zadowolić, (ot)

Wielkopolski Klub Olimpijczyka

Rozpoczęło konkretną pracę
Województwo poznańskie wraz 

z Poznaniem, na przestrzeni o- 
statnich kilkudziesięciu lat, doro­
biło się sporej grupy sportowców 
trenerów i działaczy, którzy repre 
zentowali nasz kraj na Igrzyskach 
Olimpijskich. Ten bogaty kapi­
tał ludzki, praktycznie biorąc nie 
był wykorzystywany. Owszem, od 
bywały się sporadyczne spotkania 
byłych olimpijczyków z młodzie­
żą, ale były one tak nieliczne, że 
właściwie trudno mówić o syste­
matycznym przekazywaniu doś­
wiadczeń, wspomnień itp. A prze­
cież propagowanie wśród najszer­
szych rzesz społeczeństwa, zwła­
szcza \młódzieży idei olimpijskiej, 
tradycji polskiego ruchu sporto­
wego, ma poważny aspekt wycho 
wawczy, mobilizuje młodych adep 
tów spor/u do walki o paszport 
olimpijski.

Przed kilku laty powstał co 
prawda w Poznaniu Klub Olimpij 
czyka, ale jego działalność w 
krótkim czasie utknęła na mar­
twym punkcie. Dopierp w tym ro 
ku praca w tej organiiacji ruszy­
ła z miejsca. Powołano nowy 7-o- 
sobowy zarząd, na którego czele 
stanął srebrny medalista z Tokio 
Marian Dudziak. Regulamin za­
kłada, że do Wielkopolskiego 
Klubu Olimpijczyka (bo tak brzmi 
oficjalnie jego nazwa) mogą na­
leżeć sportowcy, sędziowie 1 dzia­
łacze, którzy reprezentowali nasz 
kraj na Olimpiadzie, uczestnicy 
olimpijskich konkursów sztuki a 
także osoby, które położyły wybit 

ne sytuacje pod bramką Warty, 
ale zabrakło po prostu wykończe­
nia. Bramka zdobyta przez Ja- 
kóbczaka padła po akcji lewą 
stroną, kiedy to po dośrodkowa- 
niu, zawodnik ten będąc w bar­
dzo trudnej pozycji, silnym strza 
łem skierował piłkę do siatki, Po 
nadto trudną zaporą do przebycia 
dla piłkarzy Lecha byli bramka­
rze Warty — Kasprowicz i Cieś­
lak, którzy popisywali się skutecz 
nymi interwencjami.

Warta występująca . w zestawie­
niu: Kasprowicz (Cieślak) — Żu­
rawski, Zawal, Nowak (B. Szcze- 
szak, Janus, Łuczak, Rajewicz. Pu 
cała (Kaczmarek). Krasowski, 
Kucz, prowadziła przez cały mecz 
otwartą grę i miała podobnie jak 
Lech okazje do strzelenia bram­
ki, ale napastnicy nie potrafili 
zdobyć się na skuteczny strzał.

Spotkanie prowadził arbiter poz­
nański Edward Łaszewski. (s)

Bokserskie MP
Pierwszy dzień 
ćwierćfinałów

W czwartym dniu indywidual­
nych mistrzostw Polski w boksie 
rozpoczęła się pierwsza seria walk 
ćwierćfinałowych.

W wadze papierowej Dudek prze 
grał jednogłośnie z Chrzanowskim 
(obaj z Kielc). W drugiej parze 
tej wagi Pióro (Wr.) pokonał Do­
miniaka (Kat.).

Waga musza — Błażyński (Kat.) 
wygrał na skutek przewagi w 
pierwszym starciu z Grzybkiem 
(Białystok). Kućmierz (Kat.) zwy­
ciężył 4:1 A. Andriachiewicza (Lu­
blin).

W koguciej, wyrównany pojedy­
nek stoczyli — Morus i Witek 
(obaj W.) zwycięstwo 3:2 odniósł 
Witek. Kuderski (Białystok) wy­
grał na skutek przewagi z Samu- 
siem (Kraków).

W piórkowej — bardzo zacięty, 
ale nieczysty pojedynek stoczyli 
Zbyszewski (Poznań) i Habryka 
(Kat.). Zbyszewski otrzymał 2 na­
pomnienia za ataki głową, Habry­
ka natomiast był liczony. Walkę 
wygrał Zbyszewski. Jagielski (Kra­
ków) pokonał Samotyje (Wr.).

W lekkiej Wołkowicz (Wr.) zwy­
ciężył 3:2 Gajdę (Kat.). Osetkow- 
ski (Rzeszów) pokonał Grzegorzew 
skiego (Łódź).

W lekko-półśredniej Kozłowski 
(Wr.) wszedł do półfinału bez wal­
ki. Jażwiński (Bydg.) wygrał z 
Bohosiewiczem (Kr.).

W półśredniej Frąszczak 
(Gdańsk) odniósł zwycięstwo nad 
Madejem (Kr.), a Kicka (Kat.) wy 
punktował Wintra (Zielona Góra).

W lekkośredniej — Janowski 
(Rzeszów) zwyciężył Balcerowicza 
(Gdańsk), Zborowski (Bydg.) wy­
grał 3:2 z Niemkiewiczem (Wr.)

W średniej — Stachurski (Kielce) 
wygrał przez dyskwalifikację w 
trzecim starciu z Korpalsklm 
(Bydg.), a Sitkowski (Lublin) zwy 
ciężył Slusarkiewicza (Poznań) na 
skutek przewagi w trzecim starciu.

W półciężkiej — Gortat (W-wa) 
znokautował w drugim starciu 
Słomskiego (Bydg). Było to pierw 
sze zwycięstwo przez nokaut w te 
gorocznych mistrzostwach. Młyń­
czak (Rzeszów) wygrał w II run­
dzie na skutek przewagi z Fron- 
czakiem (Szczecin).

W ciężkiej Trela (Rzeszów) wy­
grał w II rundzie na skutek prze­
wagi z Filipkiem (Koszalin), a 
Waldyra (Opole) zwyciężył w 
pierwszym starciu na skutek prze­
wagi Mazura (Poznań).

ne zasługi dla rozwoju ruchu olim 
pijskiego w Polsce.

Wielkopolski Klub Olimpijczyka 
pracuje pod nowym zarządem za­
ledwie kilka tygodni, a już widać • 
konkretne efekty tej działalności. 
Przedstawiciele klubów brali u- 
dział w Dniach Olimpijczyka w 
Krotoszynie, zainteresowali się 
grobami zmarłych olimpijczyków 
(złożyli wiązanki kwiatów), a tak 
że zorganizowali spotkanie z o- 
kazji Dnia Kobiet. Ponadto — co 
jest chyba najistotniejsze — opra­
cowano ramowy plan pracy. Prze 
widuje on systematyczne różnego 
rodzaju spotkania w szkołach, za 
kładach pracy, organizowanie kół 
olimpijczyka wśród młodzieży 
Wielkopolski Klub Olimpijczyka 
chce również przy pomocy klubów 
i związków sportowych organizo­
wać uroczyste pożegnania zawod­
ników kończących karierę sporto­
wą (jak wiemy z tą formą podzię 
kowania za wieloletni często wy­
siłek bywało różnie), a także wrę 
czanie kółek olimpijskich zdoby­
wanych przez młodzież.

Plany te realizowane społecznie 
przez ludzi obarczonych w wielu 
wypadkach licznymi obowiązkami 
zawodowymi, są godne pochwały 
ale i warte poparcia. Sprawą nr 1 
jest zdobycie skromnego chociaż­
by lokalu Doświadczenie z lat u- 
biegłych uczy, że bez miejsca, w 
którym mogliby się spotykać 
członkowie klubu, a zarząd koor­
dynować przyjęte przez byłych o- 
limpijczyków obowiązki, trudno 
będzie zrealizować ambitne żarnie 
rżenia, (s)



Pracownicy poszukiwani
Przedsiębiorstwo Robót Elektrycznych „Elektromon-
•aż" zatrudni natychmiast lub w terminie uzgodnio­
nym z terenu m. Poznania i pow. poznańskiego

mgr EKONOMII lub INŻYNIERA elektryka
na stanowisko Głównego Specjalisty d.s. wdro­
żenia systemu ETO.

Wynagrodzenie — do uzgodnienia z Dyrekcją Przed­
siębiorstwa w Poznaniu, ul. Wieruszewska 16.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia, telefon 
675-251, W. 122. 2529K-1

Praca • Nauka
Potrzebna pomoc domo­
wa do czteromiesięcznego 
dziecka. Osiedle Przyjaź- 
ni Ł2 Y m. 281. 39926g

Uwaga

Brygada Remontowo-Budowlana i Warsztaty Uniwer­
sytetu im. A. Mickiewicza w Poznaniu, ul. Stalln- 
gradzka 1 — zatrudni zaraz:

— STOLARZY (meblowych),
— ŚLUSARZY (uniwersalnych),
— MONTERÓW instalacji elektrycznych,
— MONTERÓW instalacji wodno-kan„ gaz., o. o„
— MURARZY - TYNKARZY,
— POSADZKARZY,
— TECHNIKA BUDOWLANEGO — 3 lata praktyki.
— KSIĘGOWĄ.
Warunki pracy i płacy do omówienia w Kierownic­

twie Brygady w Poznaniu, ul. Stalingradzka nr 1

Uczeń piekarski potrzeb­
ny, całkowite utrzymanie. 
Górniaczyk, Luboń 3, Czer 
wonej Armii lao, tel. 42.
_  38584g
Do 2,5-letniej dziewczyn­
ki, kulturalna opiekunka 
— potrzebna. Warunki do­
bre. oferty pisemne: Cie- 
^ik, Warszawa, ul. Włoś­
ciańska I8a m. 38.
___ 796-K2

przyjmę zaraz spawacza- 
ślusarza, tokarza. Obozo-
wa 4. 3'8852.g

(gmach Coli. Minus — na zapleczu Auli). 2546-KI
PME i UP Energomontaż Zachód, Kierownictwo
Grupy Budów „Poznań", Poznań, ul. Panny Marii 2 
— zatrudni pracowników z wykształceniem wyższym, 
średnim lub zawodowym na następujące stanowiska:

— KIEROWNIKA robót montażowych,
— STARSZYCH MAJSTRÓW konstrukcji stalowych, 
— SPAWACZY elektrycznych konstrukcji stalo­

wych,
* — MONTERÓW konstrukcji stalowych kotłów

i urządzeń elektrownianych,
— TECHNIKÓW MECHANIKÓW i ENERGETYKÓW,
— MECHANIKÓW sprzętu,
— OPERATORÓW sprzętu,
— KIEROWNIKA Sekcji Ekonomicznej,

Galwanizerów o pełnych 
kjMa lifikacj ach i z prak. 
tyką, w warsztacie rze­
mieślniczym — zatrudnię. 
Zgłoszenia: ul. Wolska nr 
7, Grunwald, tel. 673-497, 
w godz. 18—30. 3®684®
Potrzebny tapicer. War­
sztat, Pozinań, Szełągow- 
ska H4. 39800g

ogreMcy!
Uwaga 

rolnicy!
NOWOŚĆ

Przedsiębiorstwo Obrotu Tworzywami Sztucznymi 
„CHEMIPLAST-ERG”
Gliwice ul. Marchlewskiego 6

OFERUJE DO NATYCHMIASTOWEJ SPRZEDAŻY

FOLIĘ POLIETYLENOWĄ

KIEROWNIKA Sekcji Finansowej, wzgl. 
KSIĘGOWEGO - LIKWIDATORA, 
ST. REFERENTA lub REFERENTA ekonomiczne-

ST.

Potrzebna zaraz, do 4 osób 
samodzielna gosposia, z 
dobrym gotowaniem. Wa­
runki bardzo dobre. Po­
znań, Poranek 5.

39147®

POZNAŃSKłE PRZEDSIĘBIORSTWO 
BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO 

NR 2 - POZNAŃ,
ul. Marchlewskiego 128

poszukuje pokoi umeblowanych
dla zakwaterowania n. pracowników 

zatrudnionych na budowie 
Oborniki Włkp.

Zgłoszenia przyjmuje i wyjaśnień udziela 
Kierownictwo Budowy Oborniki.

2434-Kl

go d/s socjalnych,
— ST. REFERENTA lub REFERENTA ekonomicz­

nego d/s zatrudnienia,
— MASZYNISTKĘ,
— SPRZĄTACZKĘ,
— KONTYSTĘ magazynowego.
Dla pracowników zamiejscowych przedsiębiorstwo 

zapewnia mieszkania w kwaterach prywatnych nie­
odpłatnie 1 ponosi koszt dojazdów do pracy wg obo­
wiązujących przepisów.

Dla wyróżniających się pracowników niewykwalifi­
kowanych istnieje możliwość zdobycia zawodu spa­
wacza podstawowego, spawacza z uprawnieniami 
montera konstrukcji stalowych, kotłowych, rurociągów 
i urządzeń elektrownianych oraz uprawnień operator­
skich.

Wynagrodzenie zgodnie z układem zbiorowym pra­
cy w budownictwie.

Zgłoszenia w Kierownictwie Grupy Budów Poznań, 
ni. Panny Marli 2, tel. 575-61, w. 127. 584-K2

Przyjmę dozorstwo na te­
renie Poznania. Warunek 
mieszkanie. Oferty „Pra­
sa" Grunwaldzka 19 dla 
38042g.
Czeladnika stolarskiego 
na Vi etatu oraz ucznia 
przyjmę. Marian Kaczma 
rek, ul. Garbaty 56.

37929g
Opiekunka do dziecka po 
trzebna. Poznań, ul. Sza­
motulska 65a m. 13, po 16.

3793Ig
Przyjmę dozorstwo z mie 
szkaniem. Oferty „Prasa** 
Grunwaldzka 19 dla 
37937g.

KOZIOŁKACH”
ZA 15,— ZŁ 
FORTUNA

samochód „SYRENA”. 
2794-K1

Potrzebny pracownik do 
gospodarstwa - rolnego 
Kandulski, Borzysław, 
pocz. Grodzisk, pow. no-
wotomyski. 37957g
Kwalifikowana krawaciar 
ka ze znajomością kroju 
poszukuje pracy. Oferty 
„Prasa" Grunwaldzka 19 
dla 37947g.

Zarząd Międzynarodowych Targów Poznańskich za­
angażuje zaraz do pracy na stałe następujących pra­
cowników : 
— STOLARZY 
— INSTALATORÓW
— Ślusarzy — tokarzy
— ELEKTRYKÓW z grupą bhp
— PRACOWNIKÓW fizycznych do brygady porząd­

kowej
— ROBOTNIKÓW wykwalifikowanych do magazynu 

i transportu
— SPRZĄTACZKĘ 
oraz na sezon:
— PALACZY c.o. i POMOCNIKÓW palaczy,
— MURARZY
— BLACrtAUzY — ślusarzy

— PRACOWNIKÓW fizycznych.
Zgłoszenia przyjmuje Wydział Osobowy w Pozna­

niu, ul. Głogowska nr 14, pok. 115, w godzinach od

Młody magister, prawo 
jazdy przyjmie pracę w 
inicjatywie prywatnej. O- 
ferty „Prasa" Grunwal­
dzka 19 dla 37961 g.

Studentka V roku udziela 
korepetycji z chemii, tel. 
705-96 w godz. 20—22..

37969g

Który z uczniów klasy 
VIII, choiałby przygoto­
wać się do egzaminów 
pod kierunkiem pedago­
gicznym? Traugutta 19 m. 
6. Zgłoszenia: godz. 18—20. 

38223g

Kupno • Sprzedaż
11—13. 2219K-1
Samodzielny Oddział Wykonawstwa Inwestycyjnego 
przy Zakładzie Energetycznym Poznań - Teren, Po­
znań, ul. Nowowiejskiego 11 — zatrudni zaraz 
WYSOKO KWALIFIKOWANEGO ZAOPATRZENIOW­
CA.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Ekonomiczny, pok. nr 93. 
Warunki płacy i pracy do uzgodnienia na miejscu. 

2316-K1

Szablę polską łub inną, 
lancę ułańską, czapki, or­
dery, odznaki pułkowe, 
wszelkie pamiątki wojsko 
we, przedwojenne, starą 
broń — kupię. Oferty — 
„Prasa*’, Grunwaldzka 19 
dla 38255g.

Poznańskie Przedsiębiorstwo 
slowego nr 2 w Poznaniu, ul. 
650-51. wewn. 210 — przyjmie 
Poznaniu, przy ul. Gdyńskiej

Budownictwa Przemy- 
Marchlewsklego 128, tel. 
do pracy w Stolarni w 
10, tel. 700-16

Sprzedam meble pokojo­
we, kuchenne i pierzynę. 
Tel. 551-27, od godz. 17.

39624g

STOLARZY na stolarkę budowlaną.
Praca w akordzie, przedsiębiorstwo zapewnia pracę 

ciągłą przez cały rok, dla zamiejscowych bezpłatne 
zakwaterowanie, posiłki regeneracyjne oraz inne 
świadczenia, wynikające z układu zbiorowego pracy 
w budownictwie.

Chętni zgłoszą się bezpośrednio u Kler. Stolami, 
względnie w Dziale Pracy i Płacy w Poznaniu, ulica 
Marchlewskiego 128, pok. 100, tel. 650-51, wewn. 210.

2312-K1

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
13 marca 1973 r. odszedł od nas niespodziewanie 
mój wierny przyjaciel i najdroższy mąż, nasz 
ukochany i najtroskliwszy tatuś, śp.

MARIAN SOBKOWIAK
Pogrzeb odbędzie 

o godz. 11 z kaplicy
się dnia 16 marca 1973 r. 

cmentarnej na Junikowie.

Pogrążona w bezgranicznej rozpaczy 
żona z dziećmi

Poznań, Kazimierza Wielkiego 16/15.
39797g

Dnia 5 marca 1073 roku zmarł

prof. dr JOZEF RZÓSKA
członek - założyciel Oddziału Wojewódzkiego 

Polskiego Towarzystwa Ekonomicznego 
w Poznaniu

i długoletni jego działacz.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składa

Zarząd Oddziału Wojewódzkiego PTE.
39677?

W dniu 13 marca 
droga koleżanka i

br. odeszła od nas na zawsze 
ceniona pracowniczka

IRENA
kierowniczka

KLONOWSKA
kursów języków obcych

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 16 marca br. 
o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

Zawiadamiając o bolesnej stracie, składamy 
Rodzinie Zmarłej wyrazy szczerego współczucia.

Kierownictwo i pracownicy 
Klubu Międzynarodowej Prasy i Książki

w Poznaniu.
2827-K1

Sprzedam rozsadę pomldo 
rów szklarniowych. Po­
znań - Winogrady, Pszczel
na 22. 37945g

Sprzedam pasiekę 35 roi.
Zawadzka, Pobiedziska,
ul. Spadzista 4. 38033g
Sprzedam wózek kombino 
wany, import. Wojskowa
15 m. 7. 38871g

szeroką, o grubości 0,15, 0,17 i 0,20 mm i szer. 6 i 12 m. 
Fofia ta nadaje się specjalnie:

• do ochrpny sadzonek, nowalijek, kwiatów, drzew 
owocowych itp. przed wpływami wiatrów, przymroz­
ków i suszy,

• wykonywania inspektów ogrodniczych (tuneli),
• wykładania silosów na paszę i kiszonki dla bydła,
• zabezpieczania stogów siana, zbóż, słomy i innych 

zbiorów przed wpływami atmosferycznymi,
• ochrony maszyn i urządzeń rolniczych przed wilgocią. 

Przydatność folii została sprawdzona z pozytywnymi wynikami w za­
stosowaniu jej w rolnictwie i ogrodnictwie. Folia polietylenowa jest 
materiałem tanim 1 nie wymaga posiadania specjalnych kwalifikacji 

przy jej stosowaniu.
CENA ZBYTU WYNOSI 36.300 zł ZA TONĘ, tj. 6,70 zł za 1 m’ 

Zamówienia należy kierować do POTS „Chemlplast-Erg" Gliwice, 
ul. Marchlewskiego 6, na ilości powyżej 5 Łon, natomiast na ilości 
mniejsze — do rejonowo właściwych Wojewódzkich Hurtowni Wyro­
bów Przemysłu Chemicznego.

Szczegółowych informacji udzielają Zakłady Tworzyw Sztucznych 
„Erg" w Bieruniu Starym oraz Przedsiębiorstwo Obrotu Tworzywami 
Sztucznymi „Chemiplast - Erg” w Gliwicach — tel. 91-43-20.

439-K2

Wózki dziecięce nowe
wzory, poleca wytwórnia 
Dzierżyńskiego 37 . 37321 g
Elektryczny piec kuchen­
ny. bojler 10-litrowy, lo­
dówkę „Saratów", pral­
kę, odkurzacz „Czajka” — 
sprzedam. Górczyn, Boha 
terów Westerplatte 3.

39131®

Sadzonki chryzantem wlel 
kokwiatowych, pomidory 
do sadzenia — sprzedam. 
Leon Celler — Luboń 3, 
Traugutta 3. 39798g

• Samochody
Kupię nowego Fiata 125 — 
do 130.000,—. Oferty „Pra 
sa", Grunwaldzka 19 dla 
39654g.
Odkupię konto PKO, na 
Fiata 125 P. Oferty „Pra- 
sa“, Grunwaldzka 19 dla 
39685g.

Sprzedam Zastawę 750, w
bardzo dobrym stanie,
rocznik 1967, cena 66 tys. 
zł. Oferty „Prasa’*, Grun­
waldzka 19 dla 38898g.
Kupię tanio Syrenę 102, 
103, nie na chodzie. Ofer­
ty „Prasa", Grunwaldzka 
19 dla 271p.
Sprzedam Skodę, produk­
cja 1972. Oferty „Prasa", 
Grunwaldizka 19 dla 39653g
Sprzedam Warszawę M-20 
Marcelińska 72 m. 15.

38359g
Sprzedam Trabanta 602, 
Puszczykowo, tel. 218, Ja
rosławska 2. 38284g

Skodę Octawię kupię, w 
dobrym stanie. Oferty 
„Prasa" Grunwaldzka 19 
dla 38296g.
Kupię wał 1 korbowody 
Fiat 600. Oferty „Prasa" 
Grunwaldzka 19 dla 
38331g.
Skodę 1000 MB, stan bar­
dzo dobry sprzedam, Wa­
lerian Smolarek, Wlelicho 
wo, Lipowa 39, pow. Ko-
ścian. 38355g

Dnia 13 marca 1973 roku zmarł

MARIAN SOBKOWIAK
długoletni pracownik n. przedsiębiorstwa

W Zmarłym tracimy sumiennego 1 oddanego 
przedsiębiorstwu pracownika i serdecznego ko­
legę.

Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o godz. 11 
na cmentarzu komunalnym na Junikowie.

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie Zmar­
łego składają

Dyrekcja, Samorząd Robotniczy, 
koleżanki i koledzy PPB PL.

___________________________________________ 2805-K1

tDnia 13 marca 1973 r. zmarła po 
i ciężkiej chorobie nasza ukochana 

siostra, babcia i ciocia, śp.

IRENA KLONOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 

o godz. 141.30 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążeni

® Lokale
Starszy pan, poszukuje 
coniedzielnej gościny bez­
alkoholowej z noclegiem 
w kulturalnym domu, w 
Kaliszu, Pleszewie lub o- 
kolicy — za umiarkowaną 
opłatą. Oferty „Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 275p.

Tychy! Zamienię pokój, 
kuchnię, superkomfort — 
na mieszkanie Poznaniu. 
Oferty: Domin, Tychy, 
Buczka 12 m. 17. 272p

Włocławek, pokój z kuch­
nią zamienię na podobne 
lub 1 pokój w Poznaniu. 
Wiadomość: tćl. 523-28.

37846g

• Nieruchomości
Pilnie kupię działkę bu­
dowlaną k. Poznania (Wi 
nogrady — Piątkowo, Su- 
chylas) o powierzchni o- 
koło 1.500 m* do 3.000 ml 
— 5.000 m*. Dogodny do­
jazd do Poznania. Regina 
Sielwanowicz, 64-904 Bia­
ła, pow. Trzcianka, Nowa
19. 26 8p
Sprzedam gospodarstwo 
12 ha, ziemią pszenno-bu- 
raczana wraz z zabudo­
waniami, w dobrym sta­
nie, nadające się na dużą 
hodowlę, lub sprzedam 
same zabudowania, nada-
jące się na 
spodarstwo 
od miasta 
Franciszek 
nowo 31, 
Wbkp.

warsztaty. Go 
położone 2 km 
powiatowego, 

Kubacki, Gro- 
pow. Leszno 

270p
Sprzedam domek jednoro 
dzinny oraz 1,17 ha ziemi, 
nadającej się na ogrodni­
ctwo lub budowę spół­
dzielczych domków jedno 
rodzinnych (dogodne po­
łożenie). Antonina Woź­
niak, Komorniki, ul. 2a- 
bikowska 65, pow. Poznań. 

269p

Sprzedam domek w Ko­
bylnicy przy dworcu, ul. 
Poznańska 41. Wiadomość
godz. 16. 39812g

długiej 
matka,

16 bm.

synowie 1 rodzina
398592

tZ wielkim bólem i głębokim żalem zawia­
damiamy, że dnia 13 marca 1973 r. zmarła.

opatrzona 
ciocia, śp.

Pogrzeb

Sakramentami św., nasza najdroższa

ZOFIA ADAMSKA
odbędzie się w piątek, 16 bm. o godz.

11.55 na cmentarzu janikowskim.

W smutku pogrążone

Poznań, Racławicka 62.

rodzina i siostra

39792g

POZNAŃSKIE ZAKŁADY 
PRZEMYSŁU SPIRYTUSOWEGO 

ul. Komandoria 5, 
61-023 Poznań

odstąpią nieodpłatnie
70 ton drewna

pochodzącego ze złomowanych 
skrzynek.

Bliższych informacji udzieli Magazyn
Opakowań W-l, tel. 710-01, wewn. 381.

 2401-KI

REJON PRODUKCJI LEŚNEJ „LAS” 
Poznań, ul. G arbary 72 

zawiadamia,

że z dniem 9 marca 1973 roku — zostały 
ZMIENIONE NUMERY TELEFONÓW 

z 562-97 i 542-78 na

Willę 5-pokojową lub pię­
tro, albo rozpoczętą budo­
wę, na Grunwaldzie — ku 
pię. Mieszkanie 3-pokojo- 
we, willowe do zamiany. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 39771g.
Sprzedam dom dwurodzin 
ny z budynkami gospo­
darczymi, ogród około 606 
m*. Pośrednictwo wyklu­
czone, tel. 280-46 Konin, 
od godz. 18. Roch Wróbel, 
62-500 Konin 1, ul. Czer­
wonej Armii 68a. 39541®
Gospodarstwo 6 ha koło 
Poznania, budynki muro­
wane — tanio sprzedam. 
Oferty „24<8163**, Biuro O- 
głoszeń, Warszawa, Po-
zmańska 38. 7G5-K2
Sprzedam działkę budow­
laną i dom ogrodem. Lu­
boń 3, Kopernika 17a.

____ ___  37671g 
Kupię domek z ogród­
kiem do 250 tys. zł, okoli­
ca Wilda. Oferty „Prasa", 
Grunwaldzka 19 dla 37670g.
Sprzedam uzbrojoną dział 
kę budowlaną 450 m! w 
dobrym punkcie. Adres 
wskaże „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 37674g.
Sprzedam parcelę budow­
laną ogrodzoną, 1000 mł
pod Puszczykówkiem.
Zgłoszenia: Mosina, szosa 
Poznańska 16, tel. 263.

______ 37698g
Sprzedam plac pod budo­
wę Miłosław Świerczew­
skiego 2, (informacja I 
ptr.) pow. Września.

38327g
Sprzedam w Szamotu­
łach nowy piękny dom 
z wygodami cały wolny. 
Oferty „Prasa" Grunwal­
dzka 19 dla 38351®.
Sprzedam lub wydzierża­
wię gospodarstwo 2,5 ha, 
nadające się na ogrodnic 
two lub hodowlę. Muro­
wana Goślina, ul. Starcza
nowska 3. 38367g
Sprzedam wille wolnosto­
jącą lub piętro. Oferty 
„Prasa" Grunwaldzka 19 
dla 38176g.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 12 
marca 1973 r. zginął śmiercią tragiczną mój naj-
droższy mąż, ukochany 
szwagier, wujek

tatuś, syn, brat, zięć,

MIECZYSŁAW SKUBISZAK
Pogrzeb odbędzie się w dniu 15 bm. o godz. 14

na cmentarzu przy kościele parafialnym w Swa­
rzędzu.

W smutku pozostają

żona z synkiem 1 rodzina
Swarzędz, Czerwonej Armii 17/7 bl. 7. 
_____________________________________________ 39887?

tDnia 14 marca 1973 r. zmarł nagle mój naj­
ukochańszy mąż, najtroskliwszy tatuś, nasz 

syn, zięć, brat, szwagier, przeżywszy lat 30, śp.

BOGUSŁAW JAŚKIEWICZ
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 16 bm. 

o godz. 8.40 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążone

żona, dzieci i rodzina

Poznań, Wspólna 30. 39890g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
13 marca 1973 r. zakończył swój pracowity 

żywot, namaszczony Olejami św., przeżywszy 
lat 78, nasz najdroższy ojciec, teść, brat, szwa­
gier, dziadek

ALBIN SKOWROŃSKI
mistrz rzeźnicki, 

powstaniec wielkopolski
Pogrzeb odbędzie się w dniu 16 bm. o godz. 16 

na cmentarzu w Krzyżownikach. msza św., w 
dniu pogrzebu o godz. 15 w kościele parafial­
nym.

W smutku pogrążona 
RODZINA

398730

520-76 i 520-77
38348g

• Różne • Matrymonialne
Garaż, blisko Rynku Je­
życkiego, oddam. Oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 3977'Og.

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20 . 3857Og

Samotna, własne przed­
siębiorstwo, mieszkanie, 
samochód — pozna przed 
siębiorczego pana z wyż­
szym wykształceniem do 
lat 58. Cel matrymonialny. 
Oferty — „Prasa", Grun­
waldzka 19 dla 3762i8g.

Wpisy na zaoczne (kores­
pondencyjne) kursy pro­
jektantów (kalkulatorów) 
kosztorysowych, asysten­
tów projektantów (inży­
nierów budowlanych 1 
mechaników), kreślarzy 
konstrukcyjnych, budow­
lanych, instalacyjnych, 
maszynowych — przyj mu 
je, szczegółowych pisem­
nych informacji udziela 
„Wiedza" Kraków, kod 
31-139, ulica Spasowskiego 
8, (boczna Łobzowskiej).

389-K2

Chcesz wyjść za mąż, oże 
nić się — zwróć się z za­
ufaniem do Biura Matry­
monialnego „Ognisko” — 
Poznań, Strusia 9.

37926®

Kawaler lat 30, posiadają­
cy małe gospodarstwo 
przy Poznaniu w celu ma 
trymonialnym pozna pa­
nią do lat 28 z prowincji 
lubiącą pracę na wsi. Pa­
ni z dzieckiem nie wyklu 
czona. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
37637g.

Komunikaty
Kolegium d/s Wykroczeń PDR — Poznań Jeżyce na 
rozprawie dnia 9. II. 73 r. ukarało Leszka Wilińskiego 
ur. 6. II. 1955 r„ syna Witkora — 3 miesiącami ogra­
niczenia wolności zobowiązując jednocześnie obwi­
nionego do podjęcia pracy z potrąceniem 25 proc, 
wynagrodzenia na rzecz Polskiego Komitetu Pomocy
Społecznej, za to, że w dniu 8. II. 73 r. stanie
nietrzeźwym demolował meble i przybory konsump­
cyjne w lokalu „Szarotka".

Poza tym Kolegium obciążyło obwinionego koszta-
mi postępowania w wysokości 50,— zł. 2160K-1

Dnia 13 marca 1973 r. zmarła kochana ciocia, 
śp.

MICHALINA RELEWICZ
Pogrzeb odbędzie się w dniu 16 bm. o godz. 8 

na cmentarzu janikowskim.

Pogrążona w smutku

Głogowska 237 m. 5.
RODZINA

39898 g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
12 marca 1973 r. odszedł od nas najukochań­

szy mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

WIKTOR KUCERA
major rezerwy WP, 

odznaczony Srebrnym i Brązowym Krzyżem za­
sługi, Srebrnym Medalem „Siły Zbrojne w Służ­
bie Ojczyzny" oraz Medalem 10-lecia Polski 
Ludowej.

Pogrzeb odbędzie się dnia 15 marca 1973 r. 
o godz. 15.45 z kaplicy cmentarnej kościoła św. 
Wawrzyńca, 

o czym zawiadamiają stroskani 
żona, synowie, teściowie z rodziną

Gniezno, ul. Bluszczowa 3. 39811g

tDnia 13 marca 1973 r. odszedł od nas niespo­
dziewanie mój najdroższy i nigdy niezapom­

niany mąż, nasz kochany tatulek, syn, brat, 
zięć, szwagier i wujek, przeżywszy lat 27, śp.

HENRYK KUŹNIARSKI
Pogrzeb odbędzie się w dniu 17 bm. o godz. 

11.40 z kaplicy cmentarnej na Junikowie,

o czym zawiadamiają pogrążeni 
w głębokim smutku i żalu

żona z dziećmi, ojciec i rodzina

Poznań, S. Engla 20 m. 7. 39904?

tDnia 13 marca 1973 r. zasnął w Bogu, prze­
żywszy lat 73 mój drogi mąż, nasz ojciec, 

brat, teść i dziadek, śp.

STANTSŁAW KRÓL
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 16 bm. o go­

dzinie 11 na cmentarzu w Sobiałkowie.

Pogrążona w smutku i żalu

Prosimy o nieskładanie kondolencjl.

Sobiałkowo. pow. Rawicz. 39826g
«S _______________________________
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MARZEC
15 

Czwartek

Ludwika, 
Klemensa

Słońce: 6.10—17.55

TEATRY

POLSKI — g. 17 „Ożenek” (przed 
Stawienie zamknięte).

NOWY — g. 19 „Macbett”.
OPERA — g. 19 „Madame But- 

terfly”.
OPERETKA — g. 19 „Dziękuję 

ci Ewo” (przedst. zamknięte).
MARCINEK

Pacydło to Straszydło”.
g. 10 i 17 „Czy

Tymczasowe pomieszczenia kosztują Działalność Komitetu FJN

c
KDF MUZA— g. 

„Sekrety wiernych 
1.), g. 18, 20 „Dom 
ries” (fr. 16 1.).

KDF PAŁACOWE 
gazyn przyrodniczy

KINA

16
18

10, 12, 14, 
żon” (wł.
państwa Bo-

g. U.
g. 20

— g. 15 Ma- 
(„Zwierzęta”),

17 „Kopernik” (poi. 14 1.), 
.Niebieski żołnierz”.

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 „Na krawędzi” (poi. 14 1.).

BAŁTYK — g. 15.30, 18, 20.15
„Narkomani” (USA 18 1.).

CZTERNASTKA — g. 10, 12.30, 
15, 17.30, 20 „Prywatna wojna Mur 
phy’ego” (ang. 16 1.).

GONG — g. 10, 12, 16, 18, 20 
„Anatomia miłości” (poi. 16 1.).

GRUNWALD — g. 17 „Fanto- 
mas contra Scotland Yard” (fr. 
14 1.), g. 19.30 „Ruchomy cel” (USA 
16 1.).

GWIAZDA — g. 10. 12, 14, 16, 18, 
20 „Na samym dnie” (NRF 18 1.).

KOSMOS — g. 17, 19.30 „Kape­
lusz pana Anatola” (poi. 16 1.).

MALTA — g. 15.30 „Kupujemy 
Wóz strażacki” (NRD 7 1.), g. 17.30,
19.45 „Był sobie łajdak”
18 1.).

MINIATURKA — g. 15.30, 
19.30 „Ślub bez obrączki”

(USA

17.30.
(czes.

PANCERNIAK g. 17, 19.45
„Kłopoty z cnota” (jug. 18 1.).

RIALTO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 „Wielka włóczęga” (fr. 11 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 16.30, 
19.30 „Hallo Doiły” (USA 14 1.).

SCALA— g. 16. 18, 20 
jący punkt” (USA 18 1.).

„Znika-

WARTA — g. 10. 12, 14, 16, 18, 
20 „Jestem niewiernym mężem” 
(fr. 16 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45, 18.45 „Ten okrutny nik­
czemny chłopak” (poi. 16 1.). g. 
16.45 „Wielka nadzieja białych” 
(USA 18 1.).

WILDA — g. 10. 12.30, 15.30 „Błąd 
Szeryfa” (NRD 14 1.), g. 18. 20.15 
„Oszukany” (USA 18 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Trzej 
świadkowie” (czes. 14 1.).

WRZOS (Mosina) g. 17, 19.15
,Małżonkowie roku II” (rum. 14

1.).
KOTOPLASTIKON 

(do odwołania).
renowacja

DYgURY J|

SZPITALE: interna, chirurgia 
ogólna, okulistyka, neurologia — 
Ul. Walki Młodych 7; laryngologia
— ul. Przybyszewskiego 
chiatria — ul. Szpitalna

Pogotowie Ratunkowe
imania (Chełmońskiego

49: psy- 
29'33.
dla 

20):
Po-

padki uliczne, tel. 999: nagłe za-
chorowania w domu, tel. 66-00-66: 
dla pow. poznańskiego, tel. 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu — tel. 540-93.

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
(Ul. Grunwaldzka 248 tel. 672-414)
— g. 8—21

Telefon 
522-51.

Apteki:

(w nocy nagłe wypadki).
Zaufania nr 586-87 i

Dzierżyńskiego 349, Da-
browskiego 140/142. Głogowska 
107/109, Główna 53. Kórnicka 24. 
Mickiewicza 22. Słowiańska. Staro 
łęcka 78 (dyżury nocne), Marcin­
kowskiego 11 (całą dobę).

RADIO

CZWARTEK PROGRAM
8.05 U przyjaciół; 8.10 Mel. siedmiu
stolic: 8.35 Dwa zespoły dwa
style: 9.30 Konc. w wvk. Ork. 
Państw. Zesp. Baletowego „Bie- 
riozka”: 10.08 Uwertura, aria, fi­
nał; 10.40 Aktualności kulturalne: 
10.45 Kwadrans dla Daniela: 11 Bał­
tyckie pocztówki muzyczne ze 
Szczecina: 11.25 Apetyt wzrasta w 
miarę słuchania; 11.30 Wiedeńskie 
walce: 12.20 Od Rzeszowa jade... 
melodie ludowe: 13.20 Koncert 
życzeń: 12.50 Melodie lat 30-tych 
i 50-tych: 13 25 Poradnik rolni­
ka; 13.35 Rytmy trzech kontynen­
tów; 14 Aktualności naukowe; 14.05 
Belcanto w pieśni i piosence; 
14.30 Sport to zdrowie; 14.35 Forte­
pian. saksofon, organy: 15.05 Faust 
w trzech wcieleniach: 15.30 listy z 
Polski: 15.35 Radzieckie zespoły wo 
kalno-instrumentalne: 16.03 Tu dru­
ga zmiana; 16.10 W kręgu polskiej 
muz. rozrywk.: 16.30 Non stop 
przebojów: 17 Studio Młodych — 
Radio-kurier: 17.15 Konc. bez bile-
tu; 17.50 Rvtm. rynek, reklama

Równać do tempa budowy
domów mieszkalnych

Tempo 
jące. Do 
wrześniu

budowy domów na osiedlu Winogrady jest imponu 
pierwszego budynku wprowadzili się lokatorzy we 
1969 r. Obecnie mieszka tu około 16 500 ludzi.

Winogrady rozpoczęto bu­
dować od Osiedla Wielkiego 
Października i jeśli chodzi o 
olanowane tu domy mieszkal­
ne — wszystkie są gotowe. Po 
wstały tu także obiekty towa­
rzyszące; w budowie znajdują 
się: drugie przedszkole i budy­
nek, przeznaczony dla działal­
ności społeczno-wychowawczej 
oraz administracji Poznańskiej 
Spółdzielni Mieszkaniowej Lo­
katorsko — Własnościowej. W 
tym roku rozpocznie się jesz­
cze wykopy pod fundamenty 
żłobka oraz pawilonu, stawia­
nego przez PGR Naramowice. 
Po przekazaniu ich do użytku 
zamknięty zostanie cykl budo 
wy Osiedla Wielkiego Paździer 
nika.

Daleko zaawansowana jest 
również budowa drugiego, 
dwukrotnie większego aniżeli 
tamto, Osiedla Przyjaźni. 
Większość budynków 5-kon_ 
dygnacyjnych jest gotowa. Na 
9 projektowanych tu wieżow­
ców (po 13 kondygnacji) 4 bę­
dą oddane do użytku w bieżą­
cym roku.

Na razie jednak oprócz szkoły 
podstawowej, inne obiekty — nie 
mniej potrzebne mieszkańcom —

albo są w budowie, albo jeszcze 
... na papierze. Duży pawilon han 
dlowo-usługowy; bardziej funkcjo 
nalny i z ładniejszą architekturą 
od wybudowanego na Osiedlu 
Wielkiego Października, otworzy 
swoje podwoje dopiero pod koniec 
tego roku. Jeszcze później — w 
1974 r. będzie gotowy drugi taki 
sam pawilon, składający się także 
z trzech osobnych budynków. Zlo
kalizowano nim m. in. super-
sam, księgarnię, pocztę, bar expre 
sso, ciastkarnię i piekarnię.

W tym roku na Osiedlu Przyjaź 
ni wznoszona będzie druga szkoła, 
przedszkole i żłobek oraz pawilon 
PGR Naramowice (sprzedaż wa­
rzyw, owoców i artykułów mle­
czarskich). Do tej pory nie jest 
jeszcze przesądzona sprawa budo­
wy przychodni zdrowia. Na ten te 
mat trwają dyskusje między wy­
konawcą — Poznańskim Przedsię­
biorstwem Budowlanym nr 3, a 
władzami służby zdrowia, Miejmy 
nadzieję, że projektowana budo­
wa dojdzie do skutku, choć nie 
bez racji jest żądanie wykonawcy, 
aby i ten obiekt stawiany był me 
todą uprzemysłowioną. Obecny 
projekt tylko częściowo uwzględ­
nia nowocześniejszy system budo

Rok przyszły następne

one w przypadku sklepów z
artykułami spożywczymi — w su­
terenach domów, a przedszkola w 
parterowych mieszkaniach. Nie 
negując konieczności takich roz­
wiązań, trzeba stwierdzić, że orga 
nizowanie tymczasowych pomiesz 
czeń stwarza dodatkowe koszty. 
Płaci się zresztą dwukrotnie, raz 
adaptując lokale na konkretne 
placówki, po raz wtóry — po wy-
budowaniu już 
tów — wyda się 
stosowanie tych 
innych potrzeb.

planowych obiek- 
pieniądze na przy 
samych lokali dla

Można by tego uniknąć uwzględ 
niając wcześniej placówki socjal-
ne i usługowe te najbardziej
potrzebne — w planach budowy.

(a)

AKTUALNOŚCI
® Spotkania z okazji Dnia 

Kobiet odbywały się nie tylko 
8 bm. W ub. wtorek na przy­
kład, do kawiarni w gmachu Pre 
zydium WRN zaproszono emery­
towane pracownice tej instytucji 
na koncert przy kawie, zorgani-
zowany przez tamtejszą radę za 
kładową i zarząd Koła 
łów. Społecznie udział w kon-

Emery-

cercie wzięli artyści poznańskich
scen B. Biskupska, E. Po-
wąska, J. Adamczyk, J. Flur i T. 
Wojłych oraz Wielkopolska Or­
kiestra Symfoniczna pod dyrek­
cją B. Hoffmanna 112 emeryłek 
prezydium serdecznie podzięko­
wało organizatorom za pamięć, 
a artystom za bezinteresowne wy 
stępy, (z)

O Codziennie do soboty włą 
cznie o godz. 17 w Muzeum 
Historii Ruchu Robotniczego 
(Stary Rynek — Odwach) moż­
na obejrzeć film produkcji CSRS 
pt. „Czechosłowackie konfron­
tacje. Wyświetlany on jest z o- 
kazji trwania Dni Kultury CSRS.

na Starym Mieście
Ostatnio odbyło się na Star ym Mieście Plenum Dzielnico 

wego Komitetu Frontu Jednoś ci Narodu, na którym dokona­
no podsumowania pracy Korni tetu w ubiegłym roku.

Przyjęty do realizacji w 
1972 r. program działania zo­
stał pomyślnie wykonany. Dzia 
łające w ramach Komitetu ko 
misje i zespoły problemowe 
oraz osiedlowe komitety FJN 
starały się w swojej pracy na­
wiązać ścisły kontakt z samo­
rządami mieszkańców i tereno 
wymi grupami partyjnymi ce­
lem właściwego kształtowania
dyscypliny społecznej.

Jedną z form rozwijania tych
koncertów było zorganizowanie w 
ubr. 12 spotkań radnych z miesz­
kańcami oraz 9 spotkań poselskich 
w zakładach pracy i Izbie Rze­
mieślniczej. Wśród wyróżniających 
się w swej pracy komisji wymie-

Kara za bezduszność
List czytelnika, 

blikowaliśmy w
który opu- 
„Głosie” z

zwiększą tu zatem znacznie liczbę 
budynków towarzyszących.

Kolejnym zespołem miesz­
kalnym na Winogradach jest 
Osiedle Kosmonautów (w obrę 
bie ulic: Naramowickiej, Le- 
chickiej, Murawa i Serbskiej). 
Budowa domów przebiega 
sprawnie i pierwszy oddany 
zostanie do użytku w kwietniu 
br. Rozpoczęto budowę przy­
chodni zdrowia. Kontynuowa­
ne będą w tym roku także pra 
ce przygotowawcze do stawia­
nia domów na Osiedlu Kraju 
Rad. Najpóźniej wyrośnie pią-

26 I br., pod tytułem „Słuszne 
pretensje do kontrolera i pro­
pozycje pod adresem MPK”, 
zawierał skargę na bezduszny 
stosunek pracownika tego 
przedsiębiorstwa. Dyżurując 
na pętli przy ul. Warszawskiej,

wypadku powstała przerwa, i 
nie podjął — mimo próśb o to 
— decyzji, by zatrzymać ja- 
dące z zajezdni puste autobu­
sy, które umożliwiłyby pasaże-

ty zespół 
stwa.

Osiedle Zwycię-

Nie bez celu przedstawiliś­
my koleine etapy budowy Wi- 
nograd. Chodziło nam bowiem 
o jeszcze dowodniejsze — ani­
żeli w artykule „Głosu” z 7
bm wykazanie, że obiekty
towarzyszące rozpoczvnane są 
w większości przypadków do­
piero wtedy, kiedy stoi już 
kilka, lub wiecej domów.

Sprawa ta ma jeszcze jeden — 
oprócz niewygód mieszkańców — 
aspekt. Chodzi o marnotrawienie 
pieniędzy. Inwestor (PSMT.-W) 
wespół z innymi użytkownikami 
urządzają na Winogradach szereg 
zastępczych placówek. Powstają

nie powiadomił 
cych pasażerów,

on czekają-

rom dostanie 
ścia.

Wicedyrektor 
Sobkowiak na 
w tej sprawie

się do śródmie-

MPK Kazimierz 
naszą interwencję 
odpowiedział, że z

nić trzeba Dzielnicową Radę Ko­
biet, Komisję d.s. Czynów Społecz 
nych i Komitet Społeczny Budowy 
Szkół i Internatów. Szczególnie ten 
ostatni poszczycić się może duży­
mi osiągnięciami, nawet w skali ca 
lego miasta. Na ogólną sumę 425 
min. zł. zebranych na terenie mia 
sta. ponad 120 min zl. dało spo­

łeczeństwo Starego Miasta. Na mo 
cy uchwały DK FJN rozwiązano z 
dniem 31 grudnia 1972 r. ten Korni 
tet powołując równocześnie do ży­
cia Dzielnicowy Komitet Narodo­

wego Funduszu Ochrony Zdrowia.
Poważne osiągnięcia zanoto­

wano także w zakresie czynów 
społecznych. Na ogólną war­
tość ubiegłorocznych zobowią­
zań, która wyniosła 16,5 min. 
zł„ wykonano 18,5 min. zł.

Ciekawą działalność przeja­
wiają również: Zespół d.s. Kul 
tury Obyczajowości Obywatel 
skiej współpracujący z Wydzia 
łem Spraw Wewnętrznych Pre 
zydium oraz Zespół d.s. Spo­
łecznych Komisji Pojednaw­
czych.

Uznaniem dobrej pracy całego 
DK FJN na Starym Mieście było 
wręczenie siedmiu osobom odznak 
„Zasłużony Działacz FJN”, nada­
nych przez Ogólnopolski Komitet 
FJN. Odznaki te otrzymali: Antoni 
Jaloszyński, Aleksandra Plackow- 
ska, Franciszek Kreczmer, Janina 
Rajska-Landau, Leszek Rudkowski, 
Kazimierz Mulczyński, Zdzisława 
Stachowiak, (wn)

waniu tramwajów
że w kurso-

1 na skutek

„Tropicale Thaiti 
Granda Banda"

Niedawno opuścił nasze wo­
jewództwo „Hagaw", a już 
gościmy następny zespół, któ 
ry uprawia muzyczne paro­
die. Repertuar krakowskiego 
zespołu „Tropicale Thaiti Gran 
da Banda" (na zdjęciu) stano­
wię swoiste kompilacje tych 
fragmentów przebojów, które 
najłatwiej zapamiętujemy, ut­
wory skomponowane przez kie 
równika muzycznego zespołu 
Zbigniewa Raja do słów kie­
rownika literackiego Bruno 
Miecugowa, a także piosenki 
ze śpiewników dia rzemieślni­
ków z 1908 roku! W Pozna­
niu „Tropicale Thaiti Granda 
Banda" wystąpi 18 marca o 
godz. 15, 17.15, 19.30 w sali

kina „Grunwald", (ako)

Z serii ,,Szpieg cesarza” film

Tam też należy zasięgnąć informa 
cji. (457)

jaz 
le- 
dla
55.

tonista może otrzymać prawo 
dy zadecydować może jedynie 
karz Przychodni Przemysłowej 
m. Poznania, ul. Poznańska

ODPOWIADAMY

Pan piszący o lekarzach, labo­
rantach — i przychodniach. — 
Dyskusja na tematy lecznictwa 
została zakończona. Za list dzięku 
jemy, szkoda tylko, że podpisał 
się Pan nieczytelnie. (448)

Jerzy Piasecki — o tym czy dal-

Muz. rozrywk.; 9.40 Tu Radio Mo­
skwa; 10 Kronika kulturalna; 10.15 
„Pinie rzymskie” — poemat symfo 
niczny; 10.40 Nie ma marginesu; 
11 Dla kl. VI (historia) „Machina 
pana Watta”; 11.35 Poradnia Ro­
dzinna; 11.40 Choroby weneryczne 
nadal groźne: 11.50 Od Tatr do Bał 
tyku...; 13 „Jak być rodziną”; 13.20 
Muz. rozryw.; 13.35 Spotkanie z ak­
torem: 13.55 Mini-przeglad folklo-
rystyczny dziś Jugosławia;
Więcej, lepiej, taniej: 14.15 Pod 
skrzydłami Hermesa — magazyn; 
14.35 Muz. symfoniczna: 15 Zawsze 
o 15 program dla dziewcząt i 
chłopców; 15.40 Co się Wam w tej

jak co dzień; 11.45 „Klaudiusz i 
Messalina” — pow.: 12.25 Za kie­
rownicą; 13 Na lubelskiej antenie; 
15.10 Songi Bertolta Brechta; 15.30 
A koń jego malowany — reportaż; 
15.45 W kręgu piosenki; 16.05 Histo

prod. franc. pt. ..Białe lilie” (ko­
lor): 12.45 Dla szkół

ria w szlafroku gawęda; 16.15

polski (kl. II—IV lic.): „ 
— Matematyka w szkole: 
rżenie zakresu liczb”. II:

— Język 
.List”; 14 
: „Rozsze 
; 16.30 —

18.05 Płyty z różnych stron — Ame 
ryka Południowa: 18.30 Gmina — 
Urząd — Samorząd: 18.40 Podwie­
czorek kameralny w wiedeńskim 
stylu: 19.05 Muz. i Aktualn.: 19.30 
Goście Dolskich estrad: 20.15 Mi­
strzowie lekkiej batuty: 21 Przy 
muzyce o sporcie; 21.25 Studio Mło 
dych: Naszvm zdaniem: 21.30 Melo 
dia iest dobra na wszystko: 22.05 
Ty i ja w piosence: 22.25 Co sły­
chać w świecie: 22.30 Radiowe jam 
session: 23.15 Nocna serenada: 0.05 
Kalendarz Nauki Polskiej: 0.10 Pro 
gram nocny z Poznania.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 8. 9. 10, 12.05. 
15, 16. 20. 22. 23. 24. 1. 2. 2.55.

audycji najbardziej podoba
„Czas i ludzie”; 17.25 Aud. ekono­
miczna; 17.40 „Tematy pozornie nie 
aktualne felieton pt. „Zdobywanie 
dojrzałości”; 17.50 „Radioexpress”; 
18 Wlkp. aktualności turystyczne; 
18.05 Piosenki i melodie estrady; 
18.40 Widnokrąg; 19 Studio Mło­
dych „Wędrujący mikrofon”; 19.15 
Język rosyjski: 19.30 Po koncer­
tach w Filharmonii Narodowej; 
19.50 Muz. rozrywk.; 20.08 „Turan- 
dot” — opera; 22.35 Muz. rozrywk.;
23 Trybuna kompozytorów; 
Missa Brevissima.

WIADOMOŚCI: 3.30. 4.30,
6.30, 7.30. 8.30. 11.30. 13.30, 18. 
23.30.

23.40

5.30,

Na estradzie — Osibisa; 16.45 Nasz 
rok 73: 17.05 „Tajemnica ślepych 
ptaków” — pow.: 17.15 Mój magne­
tofon: 17.40 Ostatnia deska — ma­
gazyn; 18.10 „Pamięci Krzysztofa 
Komedy” — gra zespół M. Urbania 
ka; 18.30 Polityka dla wszystkich; 
18.45 „Sen” grupy Gracious: 19.05 
Aktualności muzyczne z Paryża; 
19.20 Książką tygodnia; 19.35 Mu­
zyczna poczta UKF; 20 Gdzie jest 
przebój?; 20.25 Autorytet — repor 
taż: 20.45 Jeżyk niemiecki: 21 Inter 
radio — magazyn muzyczny; 21.30 Z 
nagrań Egona Patriego: 21.50 Ope­
ra G. Donizettiego „Don Pasoua- 
le”; 22.08 Gwiazda siedmiu wie­
czorów — zespół Sly and the Fa­
mily Stone: 22 15 Teatr Williama 
Somerseta Maughama: 22.45 Ro­
mantycy polskiej piosenki; 23 Swo 
je ulubione wiersze recytuje A. Lu 
tosławska: 23.05 Laboratorium — 
magazyn: 23.50 śpiewa Marianna 
Wróblewska.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7, 8. 10.30, 
12.05, 17. 19. 22.

Dziennik; 16.40 — Dla młodych wi
dzów Ekran z bratkiem
programie film z serii „Ivanhoe” 
ode. III; 17.45 — PKF: 17.55 — Spie
wa Maryla Rodowicz program
TV czechosłowackiej; 18.25 — Obra
chunki sportowe; 18.45
eon”: 19.15

,Poli-
,Przypominamy. ra

dzimy”; 19.20 — Dobranoc (kolor)
Dziennik; 20.05 ..Nieśmiertelny”

— fab. film USA (kolor); 21.15 —
Refleksje”: 21.45 Z cyklu

„Wieczorowy Uniwersytet dla Star 
szych Panów”, wykład dziewiąty 
pt. „Kobieta rajska” — wg opow. 
K. Makuszyńskiego: 22.15 — Dzień 
nik i wiad. sportowe; 22.45 — TV
Techn. Rolnicze
(„Owady” I) 
Rolnicze —

23.20
Zoologia, l. 5 
— TV Techn.

Hodowla zwierząt.
„Układ pokarmowy” (powt.).

PROGRAM II: 16.50 — 
giem Sanu” (kolor); 17 J 
stwo Zbigniewa Krawcy
lor); 17.45 .Plastyk

- JZ bie- 
15 „Malar 
:yka” (ko- 
w fabry-

ce” (Kolorowe spotkania — kolor);
18.20 — „Klejnoty rycerskie” (Nic
nowego kolor): 18.45

PROGRAM II: 7.35 Opinie ludzi 
partii: 8.35 Sztuka życia: 8.55 Mu­
zyka sood strzechy: 9 Dla kl. III 
i IV (jęz. polski) „Samochód”: 9.20

PROGRAM III: 7.30 Mój płerw-
angielski w nauce i technice.

Język

GŁOS WIELKOPOLSKI
15 III 1973 Nr 63 (9035)

szy wulkan 
magnetofon;

gawęda; 8.05 Mój
24: 19.20 
Dziennik 20.05

Dobranoc (kolor) i
,I.eć pawiu'

______ 8.35 Z kompozytor­
skiej teki M. Hadjidakisa; 9 TaJ

program folklorystyczny TV we-

jemnica ślepych ptaków — pow.; 
9.10 „Sami swoi” z Wrocławia: 9.30 
Nasz rok 73; 9.45 Jazz-orient: 10 
Beat-orient; 10.15 N4-T czyli nowo 
czesność i technika; 10-35 Dzień

CZWARTEK PROGRAM
9 — Dla szkół — Chemia (kl. VII): 
„Żółty skarb”; 9.55 — Dla szkół 
— Historia (kl. VI): „Ten. który 
odważył się być mądrym”; 10.25 —

gierskiej (kolor) 
(kolor): 21.10 —

21 — 24 godziny
.Gustaw”

ser. film animowany (kolor) 
— „Timo Rinnclt porwany”.
— fab. film NRD: 22.35 —

węg.
21.15

francuski (powt. I. 38, cz. I).
Język

owym kontrolerem przeprowadzo­
no rozmowę i ukarano go zgodnie 
z regulaminem. Skargę tę omówio 
no również na odprawach z pra­
cownikami nadzoru.

Dyrekcja MPK uznała za 
niewykonalną sugestię czytel­
nika, by konduktorzy i kontro 
lerzy sprzedawali podczas 
swej normalnej służby karne­
ty wieloprzejazdowe. Zdaniem 
dyrekcji, przeszkadzałoby to 
w ich obowiązkach: czuwa­
niu nad punktualnością jazdy, 
likwidowaniu zakłóceń i awarii 
na liniach, przeprowadzaniu 
kontroli, usprawnianiu ruchu 
itp.

Również projekt, by przedlu 
żyć kursy autobusów nr 57 z 
Osiedla Warszawskiego do ul. 
Wierzbowej i nadać tej linii 
charakter okólny, dyrekcja 
MPK odrzuciła. Powód — mo 
dernizacja ul. Warszawskiej i 
stwierdzenie, że na odcinku 
od ul. Augustowskiej zdolność 
przewozowa tramwajów w kie 
runku śródmieścia jest całko­
wicie wystarczająca, (z)

Świeży nie musi parzyć
Notatka w „Głosie” z 15 ubm. 

— „W Napachaniu tylko stary 
chleb” — spowodowała natych 
miastową reakcję ze strony Za 
rządu Gminnej Spółdzielni „Sa 
mopomoc Chłopska” w Tarno 
wie Podgórnym.

W liście, obok wyjaśnień o ter­
minach zaopatrzenia sklepu GS w 
Napachaniu i sposobie rozdziału 
pieczywa do innych 27 punktów 
handlowych w terenie, Zarząd Spół( 
dzielni stwierdził, że w ostatnim 
czasie dostawy odbywają się na 
całej trasie zgodnie z harmono­
gramem w tym do Napachania w 
godz. 12—14. Chleb dostarczany jest 
z popołudniowego i nocnego wypie 
ku (odpowiada to Państwowej
Normie dla Chleba 
równej mierze do 
punktów.

Prztyczek

Meblokar, jajokar...
Jeśli nie położymy tamy 

tej nawale dziwolą­
gów, które wkradają się do
naszej polskiej mowy, 
niebawem brzmieć ona 
dzie całkiem obco.

Ostatnio na „Nysie"

to 
bę-

bo- 
jestdajże, przeczytałem, że _ 

to meblokar. Stal przed
magazynem z meblami ku­
chennymi na ulicy Engla,

Meblokar? Zlitujcie się! 
Bo idąc przez chwilę ślada­
mi tego nowego dziwactwa, 
maluczko a przeczytamy: 

jajokary, jablkokary, wę- 
glokary, piwokary, mleko- 
kary...

Ze też nie ma kary ila 
autorów tych bzdurnych i 
szpetnych tworów, (t.h.n.)

• Na bardzo ruchliwej ulicy Sło­
wiańskiej przy zbiegu z ulicą 
Kmieca brak pasów na przei- 

dla pieszych. Uważam — pisześciu dla pieszych. Uważam — pisze 
pan S. — że są one w tym miej-
scu 
tam 
29.

konieczne, gdyż przechodzą 
dzieci; zdążające do szkoły nr

świeżego) w 
wszystkich

Jednocześnie poinformowano nas, 
że w najbliższym czasie sklep w 
Napachaniu zostanie przeniesio-
ny do nowego pawilonu, czas
jego otwarcia przedłużony o 1 go­
dzinę. (br)

INFORMUJEMY
Dzisiaj: * G. 10 — Dom Kul­

tury Kolejarza — zebranie orga­
nizacji emerytów przy Dyrekcji
OKP. • G.
Główna UAM

12.30 Biblioteka
otwarcie wysta-

wy o Mikołaju Koperniku. • G.

• Należałoby jak najszybciej 
odmalować pasy na przejściu dla 
pieszych na ul. Solnej naprzeciw 
ko Pódstawowej Szkoły Muzycz­
nej. Dzieci mają kołpoty z przej­
ściem — pisze jedna z matek.
• 1 marca br. wysłano do mnie 

z Nowej Soli paczkę ekspresową. 
Następnego dnia informowałem 
się w Urzędzie Pocztowym nr 11 
— Starołęka jak i w Urzędzie nr 
2, czy paczka taka nadeszła. 
Odpowiedziano, że nie. Wróciłem 
do domu. W skrzynce znalazłem 
awizo z informacją, że paczka jest 
do odebrania w Urzędzie Poczto­
wym nr 19... w Zegrzu w godzi­
nach od 16 do 19. Kiedy się tam 
zjawiłem zastałem drzwi zamkmę 
te z karteczką •— „Urząd otwarty 
jest do godz. 15”. Paczkę ode; 
brałem więc dopiero 5 bm. (gdyż 
sobotę miałem przeznaczoną na 
całodzienną podróż) i we właści­
wym urzędzie, to jest nr 11. Kto 
tutaj zawinił, kto naraził mnie 
na niepotrzebną stratę czasu i bie 
ganinę? — pyta p. Stefan BłaszyK 
Dyrekcję Poczt i Telekomunika­
cji.

13 Biblioteka Główna UAM
— zebranie Stowarzyszenia Biblio 
tekarzy. A — Filia Biblioteki Pu 
blicznej przy ul. Arciszewskiego 
27 — eliminacje dzielnicowe Grun 
waldu do konkursu recytatorskie­
go. • G. 15 — Sala Wielka Pa­
łacu Kultury — „Magazyn Przy­
rodniczy”. * G. 16.45 — Pałac Gór 
ków — zebranie Towarzystwa 
Archeologicznego i Numizmatycz­
nego. • G. 18 A — sala PZW 
(Czerwonej Armii 30) — zebranie 
naukowe Towarzystwa Hydrobio-

Korektorkę 
i maszynistkę

zatrudni
„GŁOSU 
S KIEGO”, 
korektorki

zaraz redakcja 
WIELKOPOL- 
W przypadku 
— wymagane

logicznego.
(Szkolna 1)

Klub Techniki
zebranie Związku

Inżynierów i Techników Budow­
nictwa. • G. 19 — Pałac Działyń
skich ,,Czwartek Literacki”
odczyt o Koperniku w literaturze
węgierskiej wygłosi po polsku
orof. dr Csaplaros Istvan.

Dyrekcja Opery zwraca pienią-
dze za bilety wykupione 
bm. na „Straszny Dwór’” — 
stawienie zostało odwołane.

na 21 
przed

jest co najmniej wykształcę 
nie średnie.

Zgłoszenia osobiste — w 
Dziale Kadr Poznańskiego 
Wydawnictwa Prasowego 
RŚW „Prasa — Książka — 
Ruch”, Poznań, ul. Grun 
waldzka 19. w godz. 9 14.


